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Wybory oreckie we krwi 


B. minister Kafandaris zabity. -- Pangalos dał dziewięć strzałów do 


tłumu. -- Rząd zdoby: 


Zwycięzca | 


Venizelos. 
h eare 


Powrot prem. Bartla 
Z Warszawy donoszą: 
Jak się dowiadujemy, 

prezesa Rady ministrów prof. 

Bartla z Norymbergi nastąpi 

26 b. m. 


Min. Jurkiewiez 
powrócił z urlopu wy” 
poczynkowego 


Z Warszawy donoszą: 

Dziś powrócił z urlopu wypo- 
czynkowego i objął urzędowanie 
min. pracy i opieki społecznej, dr. 
Sta. Jurkiewicz. 


Kubala i Idzikowski 
w środę przyjadą do 
Warszawy 


Majorowie Kubala i Idzikowski 
przybędą do Warszawy w środę, 
dnia 22 b, m. rannym pociągiem 
pospiesznym z Paryża. 

Major Kubala, który po wyra- 
towaniu z morza potknął się na 
DOO parowca „Samos'” i po 
kaleczył się odłamkami szkła, jest 
już całkowicie zdrowy. 

Samolot, który największe u- 
szkodzenia odniósł podczas holo- 
wania go na morzu przez statek 
„Samos znajduje się już w zakła- 
dach Amióta, gdzie będzie podda- 
ny remontowi. 


Podróż szkolna 
okręłów wojennych 
pelskich 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 
go ' (SŁ Gr.) telefonuje: 

Dow'»dujemy się, że dwa okrę- 
ty wojenne polskie „Komendant 
Piłsudski" i „Wilji“ rozpoczną 1 
września podróż szkolną, odwie- 
dzając tym razem wody estońskie 
i łotewskie; w dniu 9 września po- 
wrócą da Gdyni. 


Praca. we Francji 
dia robotników polskich 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 
go” (Si. Gr} telefonuje: 


powrót 
K. 


dnia 


Wobec poprawy sytuacji na rynjrodów. Po 
ku pracy we Francji, pracodawcy | kowski 


południowej i średkowej Francji konierencję z Waldemarasem, któ- 
zgłosili do Polski nowe zapotrze- 
bowanie na robotników niewykwa 
lifikowanych i górników, 


WAKE 


| PARYŻ, 20 sierpnia. (Pat.) 


2 


a 


Venizelos zdobył 200 mandatów 


na ogólna liczb 


6 


e 250 miejsc w parlamencie 


PARYZ 20. (PAT.) „Temps“ donosi z Aten, że we wczorajszych 


wyborach zwolennicy Wenizelosa uzyskali około 200 mandatów na 
ogólną liczkę 250. Wszyscy ministrowie zostali wybrani ponownie. 


z 


pośród byłych ministrów wybrani zostali m. in: Kafandaris, zabity, 
jak wiadomo wczoraj, Machaiokopulos i Papanastastu, przepadli byli 
ministrowie Metaxas i Teotekis. 


Agencja Havasa donosi z Aten: 
Wedle dotychczasowych obli- 

czeń, w wyborach do parlamentu 

rząd uzyskał większość, szczegól- 


nie znaczną w Atenach, Saloni- 


j| kach, w Trjeście i na Krecie, Mię- 


dzy in. wybrany został syn Veni- 
zelosa. Pangalos przepadł, Pod- 
czas wyborów zabity został przez 


swych przeciwników b. minister! Pangalos strzelał osobiście, dając 


— | Kałandaris. 


Prowadzone jest energiczne śledz, 
two w sprawie klubu pangalistów. 
Pangalos wystosował do Venize- 
losa pismo, w którem zaznacza, że 
jego zwolennicy dali strzały wsku- 


tek prowokacyjnego zachowania 
się tłumu. 
Śledztwo jednakże wykazało, że 


9 strzałów w stronę tłumu. 

ATENY, 20 sierpnia. (Pat.) — 
Agencja ateńska donosi: 

Wybory odbyły się w Atenachi 
całej Grecji w zupełnym spokoja. 
Partja venizelistów naogół zdoby- 
ła większość w Atenach, Pireusie, 
Salonikach i szeregu innych miast 
przewaga jest szczególnie znacz- 
na. 


Wałdemaras wije się jak piskorz 


P Szumlakowskiopuściłłiowno 


Odpowiedź litewska na propozycje polskie 
" będzie znów wymijająca 
Warsz. koresp. „Głosu Polskie-$o" (Zast.) telefonuje: 


Według wiadomości otrzymanych z Kowna, przedstawiciel min. spr. 
zagr. p. Szumiaxsowski opuścił już wczoraj Kowno po rozmowach z p. Wal 


demarasem. 


Tekst odpowiedzi litewskiej nie jest znany. Jak słychać rząd kowień! 


| Ljapczewa, 
jże nie może dalej pracować z mt- 


ski udzieli wymijającej odpowiedzi na dwie propozycje Polski i wystąpi po 
dobno z nowemi wnioskami, mającemi widocznie na względzie nową zwłokę. 


przygniatającą większość 


tofonany 


Gen. Pangalos. 


ASG PS 


Rzed bułgarski 


wisi na włosku 


WIEDEŃ, 20: sierpnia. (Pat) — 
Dzienniki donoszą z Sofji, że w 
następstwie demarche francusko- 
angielskiego zarysowujące się 
oddawna przesilenie rządowe prze 
szło w ostre stadjum. Prezes mi- 
nistrów Ljapczew udał się do 
Warny, gdzie bawi król Borys i 
minister spraw zagranicznych Bu 
row celem złożenia sprawozdania. 
Jak słychać, minister spraw  za* 
granicznych Burow wystosował pi 
smo do prezesa rady ministrów 
w którem oświadcza, 


nistrem wojny gen. Wołkowem, 
ponieważ ten przez swe stosunki 
z organizacją macedońska, spowo- 
dował demarche mocarstw. Roze- 


Í szły się pogłoski, że również mi- 


| okres najbliższej sesji rady ligi na 


KOWNO, 20 sierpnia. (Pat.) — propozycji Polski. We wtorek o!radą ligi wogóle odbyć się 


Radca Szumłakowski, który w nie 
dzielę przybył do Kowna tegoż 
dnia przyjęty został przez premje- 
ra litewskiego Waldemarasa, któ- 
remu doręczył odpowiedź rządu 
polskiego na ostatnią notę litew- 
ską. Następnego dnia, w ponie- 
działek radca Szumlakowski od- 
był o godz. 1-ej dłuższą rozmowę 
z sekretarzem generalnym  |itew- 
skiego M,S.Z. p. Ballutisem. W to- 
ku rozmowy p. Ballutis usiłował u- 
zasadnić wątpliwości litewskie co 
do odbycia konierencji plenarnej 
w Genewie, wysuwając objekcje 
natury formalnej, M, in, p. Ballutis 
usiłował uzasadnić wątpliwość li- 
tewską, co do tego, czy rząd szwaj 
carski zgodzi się na odbycie kon 
ierencji polsko - litewskiej. Wo- 
bec oświadczenia radcy Szumia- 
kowskiego, że rząd polski tę zśo-| 
dę już uzyskał i sobie zapewnił — | 
p. Ballutis usiłował wysunąć dal- 
sze objekcie formalne, zdradzając 
wyraźne tendencje rządu litewskie 
go do przewlekania sprawy poza 


ry sprecyzował ostateczne stano- 
wisko rząd»  litewskicge wobec 


n E 


godz, 6 rano radca Szumlakowski | może, ponieważ terminy zapropo- 


opuszcza Kowno i drogą na Króle 
wiec i Tczew powraca do Warsza 
wy, gdzie wieczorem złoży spra- 
wozdanie ministrowi Zaleskieru. 


Trzy ewenfualności 
Kowna 


nowane 
krótkie, 


Plan Chamberlaina 
zlikwiduje konfliktu 
polsko-litewskiego 

GDAŃSK, 20 sierpnia (A. W.)— 


przez Polskę są zbyt 


Jak donosi tutaj korespondent je- 


BERLIN, 20 sierpnia. (Pat) —| dnego z litewskich pism, Chamber 


„Berliner Tageblatt“ donosi 


zjlain opracowuje jakoby nowy plan 


Kowna, że dziś po południu odby-j likwidacji koniliktu polsko - litew- 
ło się posiedzenie gabinetu litew- skiego, na którym Litwa ma nie 
skiego, na którem miano odbyćj wyjść źle. 


obrady nad odpowiedzią na notę 
polską. W kołach politycznych Li- 
twy poglądy na tę sprawę są roz- 
bieżne. Jedne czynniki polityczne 
Kowna spodziewały się, że rząd 
litewski przyjmie jedną z 2-ch pro 
pozycji Polski, drugie czynniki o- 
czekiwały, że Litwa zaproponuje 
odbycie konferencji w Królewcu,! 
27 b.m. Inne wreszcie czynniki 
były zdania, że konferencja przed 


Dr. med. 


S. Małowist| 


południu radca Szumia | Spec. chor. usza, nosa i gardła 
odbył półtora godzinną| 


powrócił 
Gdańska 37. Telef. 15-93, 
Godz ordyn. od 2 do | po pol. 


=== g 
===: 


MAGELE 


aE EET G meme A AOE DE E A T OEO S TY ZAC, 


nie | nister handlu Boboszewski, 


oraz 
minister rolnictwa Christow, soli- 
daryzują się z ministrem spraw 
zagranicznych, wobec czego nale- 
ży oczekiwać, iż rychło wyduch- 
nie przesilenie, 


OBGOQOOOOGOGOOOG 


Dr. Lifmanowicz 


powrócił. — 
ABODDAGOGDGODDS 


(ń 


są w tym roku jeszcze tańsze i jeszcze 
lepsze, niż w roku zeszłyjn. 


w 


W 1943 r. w Warszawie | 
zbierze się kongres 
hisioryczny 
OSLO, 21 sierpnia. (ATE.) 
„Wczoraj zakończono tu obrady 
międzynarodowego kongresu hi- 
storyczneśo. Wybrano ponownie 
wiceprezesem komisji prof. Dem- 
bińskieso, Uchwalono zwołać na- 
stępny VII kongres w roku 1933 
w Warszawie. Imieniem polskiego 
towarzystwa historycznego oraz 
rządu złożyli podziękowanie prof. 
Dembiński i Handelsman. 


Dożynki w Spale 

Z Warszawy donosza: 

Dorocznym zwyczajem odbę- 
dzie się 26 b. m. uroczystość do- 
żynek w Spale u pana prezydenta 
Rzeczypospolitej. 1 

W bieżącym roku uroczystość 
będzie miała charakter nadzwyczaj 
podniosły. Zapowiedziany jest olb- 
rzymi zjazd włościan Z całego 
kraju, z najdalszych jego okolic, 
tak, że udział ma wziąć w uro- 
czystościach około 20000 ludzi. 

Oprócz członków rządu będą 
również na uroczystości dożynek 
przedstawiciele korpusu dyplorma- 
tycznego. 


Magistrat wileński pla- 
Gi długi przedwojenne 


WILNO 20.8 (ht) Majątek m. 
Wilna przedstawia wartość 73 i 
pół miljonów złotych, zadłużenie 
zaś miasta wynosi 25 i pół milj. 
zł, w czem główną pozycję stano- 
wi przedwojenna pożyczka angiel- 
ska, którą: bilans określa na prze- 
szło 19 milj, zł. | 

Obecny magistrat m. Wilna, 
na skitek poczynionych starań i 
układów z angielskiem konsorcjum, 
zlikwiduje jeszcze w roku bieżą- 
cym tę pożyczkę. zgodnie z trak- 
tatem wersalskim. 


————— 


z 


b 


femał Pasza w konku- 
rech 

o rękę siostry 

Amanullana 


WIEDEN 20,8 (Pat) „Neue 
Freie Presse" podaje: Wedle do- 
niesień z Konstantynopola, prezy- 
dent republiki tureckiej Mustafa 
Kemal Pasza miał poprosić o rę- 
kę księżniczki Kubrajan, najmłod- 
szej siostry króla Afganistanu. 

Król miał zaprosić Kemala Pa- 
szę, by przybył do Kabulu, celem 
omówienia tej sprawy w kole fa- 
milijnem. 


Znów kobieia przepiy- 
nela ba iianche 


BERLIN 20,8 Z Londynu do- 
noszą, że angielska pływaczka 
Ivy Hawkey, która w sobotę o- 
koło godziny 10 wystartowała z 
Cap Gris Nez, by przepłynąć ka- 
nal angielski, dotarta w niedzielę 
po południu o godzinie 5 m. 15 
do lądu angielskiego, o kilka mil- 
na wschód do Dovru. 

Przepłynęła ona kanał 
godzinach i 16 minutach. 


9 wagonów wykolelło się 

TRZEBINIA, 20 sierpnia. — W 
dniu wczorajszym na zwrotnicy na 
stacji kolejowej wykoleiło się 9 
wagonów. Wskutek wypadku na- 
stąpiła  półtoragodzinna przerwa 
w ruchu kolejowym. 


Prosi 


w 19 
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Zułów na Wileńszczyźnie 


Tam, gdzie się urodził marszałek Piłsudski 


W wileńskiem „Słowie” znany 
pisarz p. Czesław Jankowski kre 
śli ciekawe spostrzeżenia z miej 
sca urodzenia pierwszeóo marszał 
ka Polski Józefa Piłsudskiego. 

Na wstępie autor opisu podaje 
garść wiadomości genealogicznych 
o rodzie Piłsudskich. 

Ród Piłsudskich — czytamy — 
jest, jak wiadomo, niemniej staro- 
żytny niż najstarsze rody szlachec 
kie. Pieczętują się Piłsudscy Ko- 
ścierzą z tą odmianą, że strzała 
na tarczy herbowej jest już od sa 
mego jej przekrzyżowania rozdar- 
tą. Podług tradycji rodowej pocho 
dzą Piłsudscy od Ginetóvr, 


mi; heraldycy niektórzy wywodzą 
Piłsudskich z niemniej starożytne- 
go pnia Giniatowiczów. Jeden z 
Giniatowiczów, starosta upicki po 
czął — piszą — od posiadanego 
majątku Piłsudy zwać siebie jesz- 
cze w XVlI-ym wieku Piłsudskim, 
a: potem Piłsudscy kojarząc się 


więzami małżeństwa z pierwszemi 5* i 
rodami w Rzeczypospolitej, doszlį|?ie czworoboki 
do niemałego w kraju znaczeniu. | ych 


któ-| 
rzy pisali się książętami litewski-| 


Staropolski 


snej młodości Józefa Piłsudskiego 
— nie istnieje. 

Gruzy porozwalanych fundamen 
tów, rumowisko porosłe aiołami 
polnemi, lebiodą, łopuchami, ziel- 
skiem — oto co zostało z domu, 
gdzie urodził się Piłsudski. Nieco 
ponad ziemią na lekkim kosoho- 
rze, wystaje podmur od strony 
rzeczki Mery, co winęła się rozle 
głym niegdyś sadem owocowym 
tuż za domem, rezydencjonalnym 


dziedziców Zułowa. Dwa trzy 
drzewa owocowe.., dwa, trzy 
krzaki porzeczek i agrestu... lipa 


stara, pod którą ustawiano sto- 
y oto co przypomina jeszcze 

| locus ubi Troia fuit. 

| Cały dwór zresztą w Zułowie— 

'to R 


tężnej, jak widać, niegdyś gorzel- 
ni; 


budowli gospodarskich i 


Ojciec Józefa Piłsudskiego po- folwarcznych. Jakby jaki potężny 


chodził ze żmudzkiej linji Piłsud- 
skich i żonaty był z Marją Billewi 
czówną. 


huragan przeszedł przez dwór w 
ułowie. warzywnym tylko o- 
grodzie stoi fundamentalną — wę- 


Na początku ubiegłego stulecia dlarnia, Jest to w dzisiejszym Zu 


w odległości 


jakich wiorst dwu-|* 


wie jedyną budowlą, „pamięta- 


dziestu w linji powietrznej na pół-|JĄc4 dzieciństwo wiejskie isiel- 


noc od Wilii, od.jej biegu, między 
Świrankami a Bystrzycą, leżały 
rozległe dobra: Zułów, zwane w 
niektórych aktach Zułowo. 


własnością Marji z Billewiczów 
Piłsudskiej. Był to wówczas duży 


spadek, obszaru do 9,000 dziesię-, 


cin. 


Ojciec teraźniejszego marszał-| 


ka, zapalony gospoda 


rolnej dać może połączenie upra- 
wy roli na wielką skalę z przemy- 
słem fabrycznym, zabrał się do go 
spodarzenia w Zułowie z całem 
niepodzielnem oddaniem się temu 
obywatelskiemu posłannictwu. 

I we dworze w Zułowie w listo- 
padzie 1867 roku przyszedł na 
świat Józef Piłsudski. 


rz, rozumie-! 
jący dobrze, jaki rozpęd kulturze 


ską młodość Piłsudskiego, spędzo 
ne w Zułowie. Na chorągiewce 
na dachu wędłarni widać wycię- 
jty rok 1872. Reszta budowli; ja- 


i ki”, 


na 


$ 


ki, która tu musi ładnie... 
wać! 


W bardziej „do ludzi podobnej” 
budowli, w domku z ganeczkiem: 
szkoła wiejska. W pokoiku przy 
niej mieszka nauczyciel. W innym 
jeszcze jako tako trzymającym 
się domku lokuje się rodzina dzier 
żawcy Zułowa. 


dwór drewniany,; i 5 
pełny wrażeń dzieciństwa i wcze-jSzałka majątek sprzedać, Kilka ra 


dziś ruina, Sterczą jesz-4 “alili przypadkiem żołnierze nie- 
jcze nawpół rozwalone mury po-'mieccy, stacjonujący w Zułowie 


stoją w czworobok pogrucho-! miecką ofenzywę 1915 roku. Resz 


j tane słupy kamienne wielkopań-! 


skiej obory..., w innej gdzieś stro-, 
fundamentów in.; dokonał pan Zomer. 


| 


z : |kieś czworaki, jakieś „chlewusz-|sudskiego, chorąży zawilejski Jan z 
ułów stał się w roku 1831 jakieś wiaśtająci w ziemię Michałowski. Przyszła wojna, Gra|Cz. Jankowski, — że urósł już 
zywych słupach z cegły reszt-|sowali po dworze niemcy. Graso-| 
ki dawnych, świetnych czasów — | wali bolszewicy. Ci szukali „ukry 
to rudera, Istny symbol gospodar-|tych' skarbów, czy broni? Na to| 
graso- Ścisłej 


byli się na piękny akt piętyzmu. 
Połamane trumny oraz prochy nie 
boszczyków poskładali z pówro- 
tem do wnętrza,  zamurowali 
drzwi i okna, aby nikt się już wię 
cej do wnętrza nie wdarł, wmu- 
rowali w ścianę frontową tablió; 
kamienną z napisem, stwierdzają- 
cym, Że oni to właściwie zaopie- 
kowali się prochami dziada ich u- 
kochanego wodza. 

Marszałek Piłsudski nie raz je- 
den był w Zułowie po wojnie, Ży- 
wo interesuje się jego losami i 
wszystkiem, co się w Zułowie 
dzieje. Bezsilny jest tylko oczy- 
wiście — nawet on — wobec wan 
dalskich poczynań prawowitego 
właściciela. 

Przyjeżdża marszałek do Zuło- 
wa zazwyczaj przy okazji zwie- 
dzania t. zw. poligonu pod Pod- 
brodziami przyjeżdża podjazdów- 
ką. Pociąg staje o setkę kroków 
od grobowca Michałowskich. Mar 


różnych klęsk musiał ojciec mar- 


zy przechodził Zułów z rąk do 
rąk, aż wreszcie stał się własno- 
ścią rosjanina, niemieckiego po- 
chodzenia, p. Zomera. 

Pan Zomer rozbiera do cna bu- 
dowle dworskie w Zułowie, oka- 
załe, fundamentalne budowle i ce 
giełka po cegiełce je rozsprzeda- 
je. Nie pogruchotały je niemieckie 
lub bolszewickie ani carskiej ar- 
mji armaty; nie huragan wojny 
przeszedł przez Zułow. Spustoszył 
i zniszczył Zułów pan Zomer. Zie 
mię oddał w dzierżawę, a sam 
wydłubuje resztki cegieł z resztek 
murów porozwalanych budowli. 

tam dom mieszkalny, dom, w 

tó umarła matka Józefa Pil- 
sudskiego, a on sam się urodził — 


podczas zajęcia kraju przez nie- 


Ti to jest porozbijania nawet|szałek wysiada z wagonu. idzie 
sklepionych piwnic, na sprzedaż,|wolno ku grobowcowi  bielejące- 
mu wśród ciemnych sosen. 1 do- 


dawnego Zułowa pozostało 
tylko wzniesione o jaką niepełną 
wiorstę od dworu, w malowniczej 
miejscowości, w szczerem polu, 
wśród sosen, mauzoleum Micha- 
łowskich, dawnych Zułowa dzie- 
dziców. Jest to rodzinny grow- 
wiec murowany, przypominając 
zdala kapliczkę, Stało tam j5 
wnętrzu tego mauzoleum kilka 
trumien. Tam też leżał w trumnie 
dziad po kądzieli marszałka Pił- 


piero potem skierowuje kroki na 
przełaj przez rżysko lub łoneczką 
przez mały parów — ku dworowi. 


W Zułowie ma stanąć szkoła 
wiejska o wiele okazalsza niż o- 
becna. prio rt irese: 
czył na jej urządzenie w odpowie 
A budynku dwa tysiące zło- 
tych. 

Któżby mógł cokolwiek mieć 

rzeciwko szkole? Owszem, niech 
będzie. Zdaje nam się — kończy 


dziś Zułów do znaczenia nie tylko 
pierwszego lepszego placu pod 
szkołę choćby najbardziej wzoto- 
odpowiedzi nie mamy.iwą. Zułów to już dziś pamiątka 
Dość, że trumny Michałowskich historyczna, narodowa. I powinien 
uległy profanacji. Przetrząśnięto podpadać pod ochranę zabytków 
je. Kości nieboszczyków wałały; historycznych, narodowych. Było- 
się przez długi czas dokoła gro-|by bardzo do życzenia, aby jako 
bowca. taki, był wykupiony przez rząd 

Na wiosnę 1919 roku stały wipolski lub wymieniony na inną 
wiosce Balule forpoczty wojska! posiadłaść, Wówczas nie zabra- 
polskiego; stała piąta kompanja 5 kłoby niewątpliwie pomysłu: jak 


Majątek bowiem niedługo był|pułku legjonów. Żołnierze widzącjw Zułowie trwale upamiętnić ro- 


w rękach 


rodziny Piłsudskich.|poniewierające się szczątki doko-|lę, którą pośrednio w odrodzeniu 


Skutkiem pożaru w roku 1874 ilła spustoszoneśo grobowca, zdo-lsię Polski odegrał. 


Dyrektor Kolei 


urządza napady na stacje chińskie 


MOSKWA, 20 sierpnia, — O- 
$romne wrażenie wywołata tutaj 
wiadomość o aresztowaniu przez 
władze chińskie w Charbinie wi- 
cedyrektora kolei wschodnio-chiń 
skiej, Łaszewicza, oskarżoneśc o 
współdziałanie z rządem Sowie- 
tów w sprawie napadu wojsk mon 
golskich na kolei wschodnio-cbiń- 
ską. Łaszewicz jest wmieszany w 
spisek sowiecki, popieraiący woj- 
ska mongolskie, 


Sowiety gorączkowo i bardzo 


podejrzanie wypierają się współu- 
działu w tym napadzie i wszelkie- 
mi środkami starają się skierować 
oskarźenie przeciwko Japonji. Rzą 
dowe koła sowieckie twierdzą, że 
Japonja przemycała do Mongolji 
broń, że uzbroiła  białośwardzi- 
stów, którzy w porozumieniu z 
władzami japońskiemi już vd pe- 
wnego czasu urządzają napady na 
poszczególne stacje kolei wschod- 
nio - chińskiej. 


Auto wpadło do rzeki 


Szofer zabity, trzej pasażerowie ciężko ranni 


JASŁO, 20 sierpnia. (Tel. wła- 


sny „Głosu Polskiego") -- Na mo-|dł 


ście między Bieczem a Libuszą, po 
wiatu jasielskiego wydarzyła się 
katastrofa automobilowa. Miano- 


wicie auto inż, Wanieca, kierowni 
ka tamtejszego urzędu ziemskie- 
go, prowadzone przez szofera Go- 
lenia, wpadło przy omijaniu wozu 


Opowieść o miłości swawolnej, 


W -Kuszącym ogniu 
brylantów 


Popisowe kreacje mistrzów Bille Dove, Lloyd 
Hughes, Levis Stone. 


Nad program: F A R SA. 


na barjerę, którą wyłamało i spa- 
o wraz z jadącymi do rzeki z wy 
sokości około 7 mtr. 

Szofer wskutek zgniecenia klat- 
ki piersiowej zmarł w kilka chwil 
po wypadku, pozostałe zaś trzy 
osoby są ciężko ranne. Odwiezio- 
no je do szpitala w Gorlicach. 


miłości 
prawdziwej ż za kulis nocnych kabaretów w 9 akt. 


e p t 2 


namiętnej, 


dramat w 8 


OREŻ. F 


Miłość ulicznej dziewczyny. 


lunkach apaszów, — W roli 
i tajemnicza Allan Nazimowa, 


Nad program: F A R S A. 


Ford popiera Hoovera 


na stanowisko prezydenta St. Zjednoczonych 


NOWY JORK, 20 sierpnia. A.|czonych. Zniesienie prohibicji by- 
T. E. — Henryk Ford oświadczył|łoby, zdaniem Forda, wielkiem 
przedstawicielom prasy, że jest|nieszczęściem. — Ford musiałby 
zwolennikiem utrzymania prohibi-|zamknąć wszystkie fabryki w ra- 
cji i popiera kandydaturę Hoove-|zie zniesienia zakazu sprzedaży 
ra na prezydenta Stanów Zjedno-|napojów alkoholowych. 


a 2 


Sedziowie handlowi 


Nowa ustawa w opracowaniu 

sprawiedliwościjbyć ten, kto posiada obywatel- 
ekt rozporządze-|stwo polskie, korzysta z pełni 
nia w sprawie sędziów handlo-4praw, jest nieskazitelnego chara- 
wych. Sędziów handlowych mią-|kteru, ukończył 30 lat życia. Se- 
nować będzie minister sprawiedli- dziowie handlowi 1 pełnią swe o- 
wości na 3 lata, po wysłuchaniu |bowiązki bezpłatnie. 


opinii mae jt Łe i MARA 

z pośród osób,  proponowanyc z z 
Jaka hędzie dziś 

pogoda ? 


Ministerjum 
przygotowuje proj 


przez właściwe izby przemysłowo 
handlowe. Zwolnienie sędziów kan | 
dlowych przed upływem może na- | 
stąpić bądź na własne ich żądanie, 
bądź na podstawie orzeczenia 
zgromadzenia ogólnego sądu apela 
cyjnego. Sędzią handlowym może 


j a Chmurno z rozpogodzeniami w 
ciągu dnia, Lekki wzrost tempera- 
jtury. Słabe wiatry południowe. 


Miłość apasza 
P p t 2 


akt. na tle nocnego życia w spe 
gł egzotyczna 


Dziś i dni nasiępnych 


OKR; TY | TECT nN GE 


ks 


figdzynaradowy zwią- 
zek adwokRafck w Paryżu 


P. Dyvraude — Therenin 
przewodnicząca związku 


Pe 


P. Marcelina Braler Back 
sekretarka generalna związku 


Bez pali 
w lokalach sądowych 

Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 
go” telefonuje: 

Ministerstwo _ sprawiedliwości 
wprowadzi w najbliższych dniach 
nakaz zdejmowania okryć wierzch 
nich we wszystkich lokalach są- 
dowych, nie wykluczając sądów 
pokoju. 


lak składać podania 
do urzędów państwo- 
wych 

_„ Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 
go” (St, Gr.) telefonuje: 

Dowiadujemy się, że minister- 
stwo spraw wewnętrznych w naj- 
bliższych dniach wywiesi: we 
wszystkich urzędach państwo- 
wych pouczenie jak należy skła- 
dać podania da władz oraz wzo- 
ry tych podań. 


Katastrofa 
samochodowa 


Cztery osoby zabite 


Zi. VII — GŁOS POLSKI — 1925 
| —T— 


eaen arm aa 


wojna gospodarcza polsko-niemiecka 


przyniosła Rzeszy ruinę tirm na Śląsku 


BERLIN 20. (PAT).  Pacyfi- 
styczny i radykalno-demokratyczny 
„Welt am Monntag* zamieszcza 
obszerny artykuł, poświęcony woj- 
z gospodarczej polsko-niemiec- 
ciej. 

Artykuł stwierdza, że zmiana 
iządu niemieckiego poprawiła po- 
ważnie widoki porozumienia gos- 
podarczego  polsko-niemieckiego. 
Dzienniki gospodarcze obu krajów 
nie oddają się jednak jeszcze 
zbytniemu  optymizmowi, gdyż 
przeżyły zbyt wiele  rozczaro- 
wań, 

Omawiając dalej wyniki woj- 
ny celnej, dziennik podnosi, iż 
wojna ta, podjęta początkowo w 
nadziei obu stron, iż szybko do- 
prowadzi do wyników,” stała się 
obecnie — jak to było z wojną 
światową—walką pozycyjną, przy 


której żadna strona nie 
poważnych sukcesów ani 
pów. 

Artykuł podkreśla, że Polska po- 
niosła poważne szkody i natrafia 
dziś jeszcze na poważne trudności 
przy eksporcie węgla i produktów 
rolnych. 


zyskała 
postę- 


Straty Niemiec wyrażają się w|nie 


ruinie firm niemieckich na polskim 
Sląsku, oraz w ciężkich stratach, 
poniesionych przez kwitnący ongiś 
przemysł konfekcyjny we Wrocła- 
wiu, przemysł maszynowy, fabryki 
maszyn rolniczych, oraz cały sze- 
reg innych gałęzi przemysłowych 
które były całkowicie nastawione 
na eksport do Polski. Te„gałęzie 
przemysłu poniosły takie straty, 
że nie można ich będzie naprawić 
z dnia na dzień, 

Pozatem cały szereg drobnych 


m ———2>2>m)mP PA 


miast wzdłuż nowej granicy pol- 
skiej straciło swój hinterland. 
Wojna gospodarcza przyniosła 
bardzo ciężkie straty życiu gospo- 
darczernu na wschodzie Niemiec. 
Jedynie tylko kopalnia węgla na 
niemieckim Sląsku i przemysł 
drzewny skorzystały na tej woj: 


Artykuł kończy się stwierdze- 
niem, że nawet gdyby w ciągu 
nadchodzącej zimy udało się po- 
stawić stosunki gospodarcze z 
Polską na normalnych i solidnych 
podstawach, to i wówczas trzeba 
będzie całego szeregu lat plano- 
wej polityki gospodarczej, aby u- 
surąć szkody, które wojna celna 
wyrządziła gospodarczej kulturze 
niemieckich terenów wschodnich 


Dr. Joshimichi Miara 


saa w. 


oraz ludności niemieckiej w Pol-| Delegat japoński na kongres pra- 


sce, 


Porwanie młodej berlinki 


z pociągu pośpiesznego między 
Piotrkowem i Ratowicami 
Międzynarodowa banda usypiaczy grasuje 


Wczesnym rankiem zaraz po! 


jprzyjściu pociągu warszawskiego. 


na dworzec katowicki wpadł do 


gabinetu komendanta policji dwor| 
cowej jakiś jegomość, ubrany wiCórka moja 


strój podróżny z walizką w reku. 


— Jestem Herman Kriin z Ber-| kowa. W Piotrkowie wsiadło 
lina — przedstawił się. — Proszę| wagonu dwu jakichś podróżnych. 
z po-; Ulokowali się w naszym przedzia- 
le. Ubrani byli bardzo elegancka, 
niemal wytwornie. W pewnej chwi 
li starszy jegomość wyciągnął zło- 


panów, porwano mi córkę 
ciągu. 

Przybyły, niesłychanie zdener- 
wowany, opowiedział wstrząsają- 
cą historję. 

— Jestem kupcem berlińskim 
zaczął. — Szereg interesów zmu- 
sił mnie do wyjazdu do Polski. 
Wespół ze mną wyjechała moja 
córka 18-letnia Elżbieta... 

Byliśmy w Poznaniu, Krakowie 
i Warszawie, 

W stolicy zatrzymal*śmy sie kil- 
ka dni W drodze pewrotnej mie 
liśmy się zatrzymać w Katowi- 
cach. 


w Polsce 


Wyjechaliśmy z Warszawy n0c- 
nym pociąsiem pospiesznym. 

W przedziale 2 klasy, * w któ- 
rym jechaliśmy, nie było nikogo. 
drzemała, ja czyta- 
łem.. Tak dojechaliśmy do Piotr 


tą papierośnicę. 


— Czy pozwoli pani zapalić? — 
zwrócił się po niemiecku z miłym 


uśmiechem do mojej córki. 


— Proszę, przedział jest dla pa- 


lących... — odpowiedziała Elsen. 
Obaj panowie zapalili... 


o chwili zaczęła ogarniać mnie 


Po- 


nieprzezwyciężona senność. 
wieki ciążyły mi jak ołów... 


Wyszedłem na korytarz i otwo- 


rzyłem okno, 


do, 


to na chwilę... Ale gdy wróciłem 
do przedziału, senność znów wró- 
ciła. 

Usiadłem i potem nic już nie pa 
miętam. 

Gdy się obudziłem, było już ja- 
sno. Minęliśmy właśnie Szopieni- 
ce. W przedziale było pusto, My- 
ślałem, że córka moja wyszła na 
korytarz, ale... korytarz był pusty, 

— Elsen! — zawołałem, Nikt 
mi nie odpowiedział, 

Córki mojej nie było, nie było 
również jej palta i kapelusza. Wa- 
lizka jej pozostała... Ratujcie pa- 
nowie moją córkę. Porwano ją...— 
zakończył z rozpaczą w głosie, 

Zmobilizowano cały aparat śled 
czy. Policja, opierając się na zez- 
naniach ojca, przypuszcza, iż ma 
do czynienia z międzynarodową 
bandą handlarzy żywym towarem, 
śrasującą już od jakiegoś czasu w 


chcąc zaczerpnąćj Polsce. 
świeżego powietrza... Przeszło mi 


wa międzynarodowego w War- 
szawie. 


Od dziś za tydzień 
odbędzie się uroczy” 
stość potńpisania paktu 
Kelloga 

PARYŻ, 20 sierpnia. (ATE) — 
„Chicago Tribune“ donosi, że se- 
kretarz stanu Kellog zawiadomił 
ambasadę francuską w Waszyugto 
nie o swej zgodzie na opracowany 
przez francuską radę ministrów 
program uroczystości podpisania 
paktu przeciwwojennego. Kellog 
otrzymał depeszę od Chamberlai- 
na, w której angielski minister ży- 
czy mu szczęśliwego ukończenia, 
zamierzonego dzieła,  Parowiec 
„lle de France* jest oczekiwany 
w Hawrze w piątek. Kellog wyru- 
szy natychmiast w dalszą podróż 
do Paryża. 

Podpisanie paktu nastąpi w sal 
zegarowej na (Quai d'Orsay w po- 
niedziałek, 27 b, m. o godz. - pop. 
Oddziały gwardji republikańskiej 
oddadzą honory wojskowe zgroma 
dzonym dyplomatom, Obrady kon- 
ferencji otworzy minister Briand, 
który powita zebranych w imieniu 
rządu irancuskiego, 


, 


„itomsomolcy” w Warszawie|Marsz. Piłsudski w Rumunji 


Owacie publiczności rumuńskiej 


aresztowani 


podczas przygotowań do święta 


wrześniowego 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie- 
go“ telefonuje: 

Policja polityczna otrzymała in- 
formacje, iż na wczoraj naznaczo- 
ne zostało zebranie delegatów kół 


dzielnicowych i zamiejscowych 
związku młodzieży komunistycz- 
nej. 


Zebranie miało się odbyć w do- 
mu nr. 7 przy ul. Szwedzkiej w 
mieszkaniu Stefana Rutkowskie- 
go, Naczelnik policji politycznej, 
kom. Szymborski, opracował plau 


LONDYN, 21 sierpnia, (Pat.) —|działania i oddział wywiadowców 


W miasteczku irlandzkiem Stillor- 
gan, położonem między Dublinem 
a Bray, wydarzyła się katastrofa 
automobilowa. Samochód, wiozący 
pielęgniarkę, wjechał całym pę- 
dem na mur, przyśniatając 


trzyjw obradach brali również ud: 


grupami udał się w oznaczonej go 

dzinie na miejsce zbiórki. 
„Komsomolcy* byli zebrani już 

w komplecie, Oprócz delegatów, 


ál 


osoby, w tej liczbie policjanta, re-|przedstawiciele komitetu centrai- 


plujacego ruch uliczny. Pielęgniar 
i policjant ponieśli śmierć na 
miejscu. Dwie inne ofiary kata- 
strofy zmarły w szpitalu. 


Okręt zafonął 


Zginęło stokiikadziesiąt 
osób 
PARYZ, 20.8 Donoszą z Santia 


go de Chili o nowej katastrofie 
okrętowej, 
Statek chilijski „Miraskores” 


zatonął niedaleko od wybrzeży. 
Ze 160 osób załogi i pasażerów 
zdołano uratować zaledwie kapita» 
na i 12 osób. Katastrofa nastąpiła 
z powodu złamania się śruby 0- 
krętowej: 


| 


nego komimistycznej partji Polski. 

Tematem obrad był obchód świę 
ta młodzieży komunistycznej duża 
2 września r. bież. 

Agenci policji otoczyli dom, w 
którym odbywało się zebranie, a 
osobny oddział wywiadowców na 
dany znak wkroczył do mieszka- 
nia Rutkowskiego, Mśród zebra- 
nych powstała panika, 

Zaczęto niszczyć kompromitu- 
jące papiery i dokumenty, policja 
jednak przeszkodziła zatarciu ich 
przestępstwa. 

Policja przystąpiła do spisywa- 
nia nazwisk wywrotowców, 


W mieszkaniu 
Rachela Hagman (Gęsia 18), Mie- 
czysław Wiciński (Ogrodowa 5], 
Zygmunt Ługowski (Radzymińska 
43), Stefan Bratkowski (Kowelska 
9), Abram Leciński (11 Listopada 
34), Jehuda Krancenblum (Bruko- 
wa 26), Aleksander Kowalski (Pa- 
lestyńska 5) i Wacław Gołębiow- 
ski (Łochowska 5). Wszystkich u- 
czestników zebrania przewieziono 
do aresztu policji politycznej w ra 
tuszu. 

W czasie rewizji w mieszkaniach 
aresztowanych znaleziono znacz- 
ną ilość bibuły propagandowej, u- 
lotek, broszur i odezw oraz kilka 
transparentów i sztandar komuni- 
styczny, 


„ao 1? ERTE A 
Śmierć pod ziemią 
górnik zasypany w szy- 
bie węglowym 


KATOWICE 20, (Pat) W Za- 
górzu, powiatu Będzińskiego zda- 
rzył się wypadek zasypania zie- 
mią niejakiego Pawła Madejskie- 
go, lat 30, zamieszkałego na kola 
nji Józefów, Madejski udał się do 
jednego z nielegalnych szybów 
węgla i zajął się wydobywaniem 
go. W czasie pracy oberwała się 
ziemia i zasypała Madejskiego. 
Świadkowie tego zdarzenia zaalar- 
mowali mieszkańców, którzy po- 
śpieszyli na pomoc, lecz nieszczę- 
śliwego ocalić nie zdołali. Awłoki 
mMadejskiego zostałv wydobyte. 


BUKARESZT. 20. (PAT.) Dziś o godz. 15sej 


znajdowali się: | marsz. Fiłsudski przybył do miejscowości Pe- 


risz, gdzie w imieniu rządu rumuńskiego pos 


witał go podsekretarz stanu min. 


spr. zagr. 


Paparesco. Licznie zebrana publiczność zgota 
wała marszałkowi owacyjne przyjęcie. 


LUBLIN 20. W dniu wczoraj- 
szym na wiadomość o przejeździe 
marszałka Piłsudskiego do Rumit- 
nji przez Lublin, zebrały się na 
dworcu kolejowym tłumy ludności 

Gdy pociąg wiozący Marszałka 
przybył do Lublina, podniosły się 
entuzjastyczne okrzyki, 


ALD 


a majów 
Katastrofa n 


W imieniu władz powitał Mar: 
szałka wicewojewoda Karasiński. 

Wagon Marszałka obrzucono 
kwiatami. 

Wśród entuzjastycznych okrzy- 
ków pociąg ruszyl w dalszą drogę 
w kierunku Lwowa przez Rozwa* 
dów, 


a morzu 


ia aasia nta 


te“, który wypłynął z Hamburga|po wyratowaniu wyprawy Nobile- 


do Spitzbergu w podróż podbiegu-! go 


nową z 1,500 turystami, najechał 


naprawił dziurę w kadłubie, 


przez którą wdarła się woda i u- 


na skałę. Sowiecki łamacz lodów [ratowali „Monte Cervantesa“ 


y 


S 


Å- 


. Nowa tajemnica jasnowidzącej w 
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Nr. 231 


nnersreuth 


Czy człowiek może żyć bez jedzenia i picia? 
Jeden z lekarzy niemieckich twierdzi, że oiciec Teresy Neumann odży: 


Już od kilku lat interesuje się 
żywo cała Europa Teresą Neu- 
mann z Konnersreuth; jej cudow- 
ne wizje, stygmaty pojawiające 
się na jej ciele co piątku, 
wet wypadki leczenia chorych w 
jej obecności — sprowadzają do 
małej wioski niemieckiej bezustan 
ku mnóstwo pielgrzymów, ludzi 
ciekawych i badaczy aaukowych. 

Wiadomo, że Teresa Neumann 
zachorowała poraz pierwszy w ro- 
ku 1918, po pożarze w Konners- 
reuth; uległa wówczas wypadkowi 
który sprowadził rodzaj postrza- 
łu, czy ciężkiej przypadłości reu- 
matycznej, a jak inni tłumaczyli, 
naruszenia kręgosłupa i szpiku pa 
cierzowego. W ślad za tem przy- 
chodziły różne ciężkie choroby, 
jak zupełna ślepota, zupełna głu- 
chota, paraliż lewej strony ciała, 
katalepsja, gwałtowne skurcze i 
ataki, bolesne rany, otwierające 
się na lewej nodze i plecach, nie- 
możność przełykania, choroby żo- 
łądkowe i t. d. W kwietniu 1923 
roku Teresa Neumann odzyskała 
wzrok, później ustały ataki dusz- 
ności, a w r. 1925, w dniu kanoni- 
zacji św. Teresy, znikł paraliż; 
chora wstała z łoża boleści i po- 
szła pomiędzy ludzi. Od tego cza- 
su datuje się rozgłos jej życia i ob- 
jawów przedziwnych; głównie zaś 
jej styśmatyzacja, a obok tego jej 
ekstazy i wizje — budzą podziw 
tłumów, zdążających nieraz z da- 
leka, aby ją oglądać! Duchowień- 
stwo katolickie zajęło się również 
gorliwie tą sprawą; ukazały się 
nawet specjalne broszury, traktu- 
jące o Teresie Neumann. 

Sprawa wizjonerki z Konners- 
reuth przycicha co pewien czas, a- 
by później pojawić się znowu na 
łamąch prasy. Obecnie odżyła, już 
po raz niewiadomo który, głównie 
w dyskusjach lekarskich, przy- 
czem specjalnie zajęto się sprawą 
t. zw. nieprzyjmowania pokarmów 
przez Teresę Neumann, Utrzymu- 
je się bowiem w szerokich sfe- 
rach przekonanie, że wizjonerka z 
Konnersreuth od szeregu lat nie 
odżywia się zupełnie, a mimo to 
żyje i nawet przybywa jej na wa- 

e. Wedle opowiadania jej rodzi- 
ny, jej otoczenia i miejscowych 
księży, Teresa nie przyjmuje od 
roku 1923 wcale pokarmów sta- 
łych, a od grudnia 1926 roku na- 
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wet płynów. Przyczyną tego jest 
niemożność przełykania, znana w 
medycynie jako ciężki objaw hi- 
steryczny. Jedynym pokarmem, 
przyjmowanym przez Teresę, jest 
codzienna komunja św. Udzielał 
Jej dawniej Teresie miejscowy pro 
boszcz, ks. Naber, w ten sposób, 
Że na łyżeczce wody dostawała 
Teresa ułomek malutki Hostji św., 
gdyż więcej przełknąć nie mogła; 
od września 1927 roku nie może 
jednak wizjonerka z Konnersreuth 
przełykać nawet tej małej ilości 
wody. Poza tym Teresa nie je ni- 
czego, ani nie pije. 

Ta kwestja bezwzględnego po- 
stu Teresy najbardziej interesuje i 
niepokot świat naukowy Niemiec i 
staje się przedmiotem sporów po- 
między lekarzami niemieckimi a 
sferami duchownemi. Nauka staje 
na stanowisku, że żaden człowiek 
nie jest w stanie żyć kilka lat bez 
jedzenia i picia, że wypadki tego 
rodzaju są wogóle nie do pomy- 
ślenia. Wszystkie inne objawy i 
stany Teresy Neumann tłumaczą 
lekarze niemieccy neurozą czy 
histerją; możliwości kilkoletniego 
postu nie chcą jednak za żadną 
cenę dopuścić. 

ieresa była już w tym kierunku 
poddawana dłuższej obserwacji le 
karskiej; rolę bezpośrednich kon- 
tralerek pełniły cztery zaprzysię- 
żone siostry zakonne - pielęgniar- 
ki. Siostry te żeznały, że Teresa 
isiolnie przez 15 dni nie przyjęła 
Żadnego napoju ani pokarmu, że 
traciła w tym czasie chwilowo na 
wadze od 3 — 8 funtów, w rezul- 
tacie jednak, przy końcu pory ob- 
serwacyjnej, A tę samą wagę 
ciała, co na początku, t. j. 110 fun- 
tów. A za tem, .aimo bezwzslęd- 
nego postu, waga jej ostatecznie 
się powiększyła. 


wia ią potajemnie 


Jakież stanowisko zajęła wobec 
lego twierdzenia nauka i jakie 
jest zapatrywanie uczonych lekarzy 
na „kilkuletnią głodówkę" Teresy 


a qa-| Neuman? 


Prof. Ewald z Erlangen, kłóry 
badał Teresę przy końcu okresu 
obserwacji, nie  zakwestjonował 
wprawdzie dobrej wiary sióstr-pie- 
lęgniarek, ale, widząc przybytek 
wagi, wypowiedział z uporem sta- 
nowisko naukowe: 

Z niczego nic nie może 
powstać". 

Dr. med. Kröner wyraził przy- 
puszczenie, że Teresa Neumann 


pobiera zapewne swe pożywienie 
w sposób magnetyczny, 


odbierając je osobom z swego o- 
toczenia, bądź też odżywia się ja 
kąś materją astralną. 


Odmienne stanowisko 
w jednym z ostatnich n 
„Wossische Zeitung“, dr. 
Wolfgang von Weisl z Berlina, któ 
ry przeprowadził rekonesans na 
miejscu w Konnersreuth, W samej 
rodzinnej miejscowości Te esy 
spotkał się z dwojaką opinją: wię- 
kszość lądności, idąc za przewo- 
dem duchowieństwa, przyjmuje tu- 
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taj nadprzyrodzoną ingerencję Bo- 
ska, utrzymując, że Teresa żyje 
dzięki 
codziennemu przyjmowaniu 
komunji, 


że zatem zachodzi tutaj wypadek 


zajmuje|cudu nadprzyrodzonego. Równo- 
umetow | cześnie nie brak jednak i scepty- 
med. | ków, którzy, —chociaż nieśmiało— 


‘ przypuszczają, że Teresa w rzeczy 


j wistości 

odżywia się w jakiś sposób 
czyli że się ma tutaj do czynie- 
nia z pewnego rodzaju umyślną 
mistyfikacją czy „szwiudlem*, Dr. 


„Rewolucja w towarzystwie angielskiem 


Bezkrwawa wojną o nieproszonych gości 


(Specjalna służba korespondencyjna „Głosu Poiskiego'*) 


Londyn, w sierpniu. 

Zabawy dobroczynne są wciąż 
jeszcze najlepszem rozwiązaniem 
sprawy celowej zabawy. Ludzie 
bawią się, utrzymując jednocze- 
śnie szpital, ogród dla dzieci, to- 
warzystwo ochrony zwierząt, lub 
hodowli orchidei Zabawa taka 
gromadzi wszelkie klasy społecz- 
ne wszelkiego wieku w harmonij- 
ne zebranie. Stare księżne dają do 
patronatu swe błyszczące nazwi- 
sko, nowi potentaci finansowi — 
pieniądze, młode dziewczęta dają 
się poznać w malowniczych kape- 
luszach i stylowych sukienkach, 
starzy i młodzi panowie biorą u- 
dział w zabawie, a każdy cieszy 
się na myśl o późniejszem szcze- 
gółowem sprawozdaniu w gaze- 
tach. 

W obecnej chwili dobroczynne 
herbatki i zabawy znajdują się w 
największym rozkwicie i przyno- 
szą często zdumiewająco wysokie 
dochody. Gdy cel jest sympatycz- 
ny, składa się tu ofiary nawet bez 
tańca i to nieraz bardzo poważne 
— tak naprzykład z okazji zło- 
tych godów powszechnie lubiane- 
go lorda Londsdale zorganizowa- 
no składkę, która w krótkim cza- 
sie przyniosła 


lowała w wielkim hotelu kolację 
na 100 osób, otrzymała rachunek 
na 300 nakryć. Przyjaciele na- 
szych przyjaciół nie są tani... 

Energiczna dama, lady Ellesme 
re, chwyciła się wreszcie samo- 
obrony i spowodowała wypadek, 
który zwrócił powszechną uwagę. 
Poprosiła ona dwie młode panien- 
ki, które spotkała w jadalni swe- 
go domu, o natychmiastowe o- 
puszczenie balu, ponieważ nie o- 
trzymały one zaproszeń. Oczywi- 
ście wybuchła awantura. 

Następnego dnia wszystkie ga- 
zety podały nazwiska i łotografje 
wydalonych panienek, oraz zapro 
szonego młodzieńca, który je 
przyprowadził bez upoważnienia. 
Obie panienki są bardzo ładne i 
robią na fotografjach wielkie o- 
czy i słodkie spojrzenia, zmusza- 
jące do przyznania im racji. 

Od chwili tego sensacyjnego 
wydarzenia w gazetach londyń- 


'podarków — nie wykręci się pa- 
|ru kwiatkami. Jednakże obecnie 
daje się zauważyć powstanie prze- 
ciwko takim ogromnym wydat- 
kom, Mężczyźni chcą być na przy 
szłość kochani dla samych siebie. 

Starsze panie są zdumiewająco 
wzruszające, gdy idzie o towarzy- 
skie stosunki. Zjawiają się one w 
jasnych  toałetach, przybranycn 
bogato koronkami, kwiatami, 
wstążkami i biżuterją, w owych 
nieprawdopodobnych kapeluszach, 
które stanowią specjalny rozdział. 
‘Jest zdumiewające, że przybrana 
tak, jak koń cyrkowy, starsza la- 
dy potrafi jednak, mimo wszysi- 
ko, tak dostojnie wyglądać, Dobra 
irasa i sama przez się zrozumiała 
"pewność występowania lowarzy- 
! skiego przeważa śmieszność prze- 
ładowanaj elegancji. 

Wśród młodych dam widzi się 
często zjawiska, przypominające 
„słynne modele Gainsborough a — 
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skich powstała specjalna stała ru! Anglja pozostała tradycyjnie wier 
bryka, a najbardziej palącem za-|na swemu ideałowi piękna. „Dama 
śgadnieniem w salonach londyń-|serca jest wciąż jeszcze „Covely 
skich jest: Czy lady Ellesmere and fair". Szminkuje się tu znacz- 
miała prawo tak obejść się z pa-| nie mniej, niż w Paryżu lu» Ber- 
nienkami? Czy postępek ich nie linie. Tu spotyka się wielokrotnie 


pokaźną sumkę; 


był dokonany z najlepszą wiarą? 
Jednakże gospodynie tworzą 


ową oryginalną „Schoolgirlcom- 
plexion", która gdzieindziej stwa 


350.000 funtów szterl. Między in-| ligę, twierdząc, że byłby najwyż-|rzana jest sztucznie. 


nemi znajdowały się ofiary, 
noszące wiele 


ców, 


jeszcze bardziej 
sport. 
Przodujące 


muszą już wpadać na najdziwniej- 


wy-jszy czas, aby zrobić koniec z pla 
tysięcy funtów.| gą nieproszonych gości, zwanych 
Pieniądze te przeznacza jubilat naj „gate scrashers", przyczem poda-j 
zakład dla zubożałych sportow-|ja 


przekonywujące argumenty. 


co, © ile to jest możliwe,|Nie najsłabszym jest argument, 
spopularyzuje| że coraz częściej na wielkich ba- 


lach giną przedmioty wartościo- 


towarzysko panie|j we i artystyczne... 


Walka toczy się głównie prze- 


sze pomysły, aby ofiarować swym|ciwko nieproszonym gościom żeń- 


gościom coś nowego. Muzyka już| skiego 


rodzaju, — wobec  męż- 


dawno nie pociąga. Teatry amator|czyzn, których często brak, postę 
skie i maskarady są już trochę|puje się mniej surowo. 


przestarzałe, taniec jest oczywisty 


Lady Ellesmere, angielka z pło- 


sam przez się, Tak więc niedaw-|nącym mieczem, udziela narazie 


no jedna z najwybitniejszych go-| wywiadów. 


Młodzieniec, który 


spodyń wpadła na pomysł, aby w|przyprowadził ze sobą swe przy- 
czasie wielkiego przyjęcia posta-|jaciółki, odgrywając przytem dość 
wić w salonie teleskop i wszyscy| smutną rolę, oznajmił: „Nieporo- 


goście mośli oglądać księżyc. 


zumienie jest dla niego załatwio- 


W angielskich kołach towarzy-| ne". 


skich przygotowuje się obecnie re 


Młode panienki (które a propos 


wolucja, która żywo interesuje|należą do najlepszego towarzy- 
wszystkie zainteresowane osoby,|stwa) traktowane są jako niewin- 


Polowanie na zaproszenia 


stałojne ofiary słusznej wojny, Mimo 


się sportem, Gdy gospodyni zapo | wszystko stały się one sławne, 


wiada bal w wielkim stylu, 


na-| Wkrótce wyjdą zamąż za lordów i 


tychmiast rozpoczyna się do niejjze swej strony będą wyrzucać za 


szturm  listowny 


i telefoniczny. |drzwi 


niezaproszońe panienki. 


Pozatem zabiera się najzwyczaj-| Szczególnie jeśli będą tak ładne. 


niej z sobą niekontrolowaną ilość 
własnych przyjaciół. 
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Kawalerowie, którzy chcą od- 


Gospodynie podnoszą obecnie eļgrywać pewną rołę, nie mogą wy 
nergiczny protest przeciwko nadu|kręcać się od rewanżu i musza za 


żywanit 
dla wygodne! zaba 


prywałuaj Gościnności| praszać 


na ulubione „przyjęcia 


wy obcych ele=|jhotelowe'. Wogóle kawaler musi 


mentów. Pęwsa pani. która obstalpoświęcić mały majatek w postaci 
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Od czasu wojny etyxieta towa- 
rzyska została mocno zachwiana, 
ton postradał na respekcie, lecz 
zyskał na naturalności. Galswor- 
thy i Shaw, którzy w powieściach 
silnie atakowali ten „cant“, na- 
pewno wiele się do tego przyczy- 
nili. Dziś nikt nie cofa się już 
przed nazywaniem rzeczy po imie 
niu — im bardziej ekskiuzywne 
towarzystwo, tem swobodniejsze 
zapatrywania, a przynajmniej mo- 
wa. 

Nowem zjawiskiem jest także 
wyraźnie rosnące zfinteresowanie 


dla nowoczesnej sztuki. Ostatnimi 


krzykiem mody jest, aby światow 
cy posiadali „studio“, w którem 
przyjmują młodych artystów i de- 
batują o nowem malarstwie, pla- 
styce i muzyce, Skutkiem tei mo- 
dy podobno niemożliwe iest obec- 
nie wynająć w Lońdynie atelier. 

Odczuwa się tu pęd  zdecy- 
dowany, aby w pewnym stopniu 
być intelektualistą. Ostatecznie i 
to jest „dobrym sportem”, Paru 
odważnych przyznaje się nawet 
do rosyjskiej literatury i szłuki. 

Daje się również zauważyć 
prąd, aby' przyznać prawo obywa 
telstwa obcym językom. 


Oto są łagodne prądy rewolu- 


cyjne w mniej hermetycznie zam- 
kniętej przestrzeni tradycji a 16iei- 
Door Yorick, 


skiej, 


We isl odrzuca możiiwość takieg 
„szwindiu* ze strony samej Tere 
sy Neumann w sposób stanowczy. 
Jej czyste życie, cały charakter jej 
mistycznej psychyki, ustawicznie 
szukającej Boga, nie pozwala rzu 
cać na świętobliwą  wizjonerkę ta 
kiego cienia. 


Nie godząc się równocześnie 
na interpretację cudowną, nad- 
przyrodzoną, wypowiada dr. Weisl 
przypuszczenie, że Teresa jest, 
bez jakiejkolwiek wiedzy czy woli 
z jej strony, 
odżywiana przez ojca czy przez 
kogoś z rodziny, w czasie snu, pół 
snu na jawie, lub też swoich sta- 
nów kataleptycznych. 


Dr, Weisl wyklucza możliwość 
aby ktoś przez kilka lat inógł żyć 
bez żadnego zgoła pokarmu. 
Stwierdza, że żadna religja, żadne 
księgi święte nie podają wiadomo- 
ści o takim świętym, któryby ży! 
bez pokarmu... choćby przez sto 
dni z rzędu. Tylko w nieoficjalnych 
legendach średniowiecznych spoty 
ka się, i to wyjątkowo, padobne 
wieści. 

Również na Wschodzie, w po 
daniach © świętych indyjskich, 
czy wogóle ocrjentalnych, siyszy 
się czasem O takim bezwzględnym 
dlugim poście, ale trzeba pamię- 
tać, że człowiek wschodni ustosun 
kowuje się do tego rodzaju iwier- 
dzeń zupełnie inaczej, niż uro- 
peiczyk, nie dbając właściwie 
tym wypadku o objektywną praw- 
dẹ. W świecie chrześcijańskiy ie 
zna natomiast dr. Weisl przeka- 
zów o takiem życiu bez pakar- 
mów; przecież i Chrystus nie obw 
wał się bez pożywienia, nie Lvl 
wyjęty od prawa utrzymywania w- 
nergji życiowej przez  przyjtiowa: 
nie pokarmów. Lekarz niemiec 
nie uważa też za nic zdrożnego, 
jeśli ojciec Teresy Neumann odży 


gr 


wia ją potajemnie, utrzymując to 
w bezwzględnej tajemnicy przeć 
wszystkimi; każdy lekarz, mając 


do czynienia z pacjentką o takim 
typie psychicznym, czyniłby tak 
samo. 


$ 
H 


Przedewszystkiem sama Teresa 
nie może się o tem — dowiedzieć. 
gdyż mogłaby na to zareagować 
opornie, a wówczas czekałaby ja 
niechybna śmierć głodowa. „Nikt 
nie może żyć bez jedzenia i picia” 
— kończy dr. Weisl — „jest to od 
wieczne i nienaruszalne prawo 
|przyrody”. — To też —- jego zda- 
|niem — źle czyni kler, jeśli tax 
|bezwzględnie obstaje przy „cu: 
dzie" kilkuletniego postu Teresy 
Neumźann. 


Nieco inaczej patrzy na sprawę 
„głodówki* Teresy Neumann wie!- 
ki neurolog wiedeński, prof. Wa- 
ner— Jauregg. 


Znakomity uczony oświadcza 
na zapytanie jednego z dziennika: 
rzy wiedeńskich, że nie może oú- 
powiedzieć w sposób stanowczy 
czy można lub nie można tak di; 
go pościć. Jeżeliby się faktycznie 
zaobserwowało taki długi post, te 
widocznie jest on możliwy. Wag- 
ner—Jauregg mówi, jak prawdzi- 
iwy filozof. Nie wyklucza niczego. 
żąda tylko bezwzględnie popraw- 
nej i uwierzytelnionej obserwacji. 
Wprawdzie —zauważa wielki neu- 
tolog — Teresa Neumann była 
poddawana obserwacji klinicznej, 
ale kontrolę prowadziły zaknonice, 
a więc osoby, skłonne do wiaty 
w cuda, tymczasem kontrolować 
powinny w takich wypadkach ra- 
czej osoby nastrojone sceptycznie. 
To też obserwacji Teresy Neumann 
nie uważa uczony wiedeński za 
wystarczającą, a cały fenomen, z 
nią związany, uważa w tej chwili 
za kwestję wiary, niż zaś ża kwe- 
stję natki, 


Oto są najświeższe głosy u: 


czonych niemieckich o jasuowi- 
dzącej z Koannersreuth i o tegen- 

Ek taka narosła dokoła jej oso- 
Ye 
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VIII — GŁOS POLSKI — 1928 


Sfrejk 


w „Widzewskiej Manu" 
fakturze‘! 


W związku ze strejkięm, który S 


wybuchł w przędzalni „Widzew- 
skiej Manufaktury“ zwołana zo- 
stała na środę przez inspektora 
pracy wspólna konferencja. 
Należy się liczyć z tem, że na 
konierencji tej dojdzie do porozu- 
mienia i strejk trwający już od 
soboty zostanie zlikwidowany. 


Podłogi w restaura- 
ciąch 
ujrzą nareszcie wode 


Podczas ostatnich lustracji 
przeprowadzanych przez policję w 
restauracjach mieszczących się na 
peryferjach Łódzi, stwierdzono, że 
restauratorzy zamiast kazać Sszoro- 
wać podłogi, sypią na nie trociny, 
wskutek czego w lokalach tych 
pannje ogromny brud, Władze 
policyjne wydały zakaz posypywa 


nia trocinami podłóg, nakazując 
natomiast dokładne szorowanie 
ich. (p) 


Konfiskata 
„hodzianina ” 


Groźny pożar fabryki 


płonęły zabudowania tirmy I. A. Griinstein i S-Ka 


Wczoraj o godzinie 7 rano wy-|która po chwili stanęła w płomie-|Ł. S, O. O. dr. Szicht, który przy- 


buchł groźny pożar w fabryce fir- 
my J, A. Griinstein i S-ka, przy 
ul. Matejki 4. 

Pożar powstał w czasie pracy 
w oddziale  szarparni od iskry, 
która padła na naśromadzoną ba- 
wełnę z maszyny zwanej „wil- 
kiem". 

Ze względu na łatwopalność ma 
terjału, ogień z błyskawiczną szyb 
kością objął szarparnię i przez t. 
zw. kamerę linową przedostał się 
do mieszczącej się na parterze 
przędzalni. Wśród robotników po- 
wstała nieopisana panika. Pozo- 
stawiając swe wierzchnie okrycia 
rzucili się do ucieczki z płonące- 
go budynku, Pożar przybrał odra- 
zu rozmiary groźne, tak, że nie- 
zbędna była akcja większej ilości 
strażaków: 

Na miejsce pożaru wyjechały 
niezwłacznie II i III, a następnie 
I-szy Vi, X, V i VIII oddziały stra 
ży, które pod kierunkiem komen- 


Starostwo grodzkie w Łodzi zai danta dr. Grohmana i wicekomen- 
rządziło zajęcie ur. 34 „Łodziani-;danla Scheiblera przystąpiły do 


na" z powodu zamieszczenia ať- 
tykułu posła Kwanińskieśo, p. 
tyt. „A jednak milczeć nie bę- 
dziemy”. 


Pod kolami 


samochodu siražackicgp 
Straszny wypadek wydarzył się 


onsgdaj podczas pożuru fabryki 
Buhlego. 

Niejaki Jan Kwapisz, zamie- 
szkały przy uł, Aleksandrowskiej 


33 przy wskakiwaniu na beczko- 
wóz strażacki przed domem nr, 96 
przy ul. Aleksandrowskiej potknął 
się i wpadł pod koła autowozu, 
które zmiażdżyły mu klatke pier- 
siową, 

Da nieszczęśliwego zawezwano 
vogotowie kasy chorych, którego 
iakarz uznał beznadziejny stan 
iGwapisza 

Wobec tego, iż niemożliwem 
oyło umieszczenie strasznie zma- 
sakrowanego i ociekającego krwią 
człowieka w samochodzie pogoto= 
wia zawezwano karetkę sanitarną 
kasy chorych, która przewiozła 
Kwapisza do szpitala św. Józefa 
gdzie po upływie dwuch godzin 
zmarł mie odzyskując przytom- 
ności, 


Zgwałcenie córki 


powodem nagłej śmierci 


W Jankowie Dolnym, pod Gnie 
znem, córka $ospodarza Głowac- 
kiego, 18-letnia Joanna, służąca 
w Mogilnie u budowniczego S., w 
czasie nieobecności rodziców swo 
ich przywieziona została de do- 
mu przez żonę budowniczego w 
stanie nad wyraz ciężkim. 

Rodzice powróciwszy do domu, 
zastali córkę sparaliżowaną, 0- 
bok niej zaś znaleźli kartkę, 


że . 
została ona w Mogilnie przez kil- pi Imi 
ku napastników zniewolona, co ° 


przywołany lekarz potwierdził. 
Jjciec nieszczęśliwej,  udawszy 
się do Strzyżewa po księdza, na 
progu probostwa 


wskutek udaru! 


energicznej akcji. ratowniczej, W 
chwili przybycia straży, pożar ob- 
jął również kotłownię fabryki, 


niach, r 

Straż ogniowa podzieliła się na 
trzy grupy: oddziały I, H i X za- 
jęły się gaszeniem pożaru, III i VI 
— broniły od ognia sąsiednie ob- 
jekty fabryczne, zaś oddziały V 
i VIII dowoziły wodę, którą czer- 
pano z fabryk Poznańskiego, Bie- 
dermana oraz remizy tramwajo- 
wej. W ciągu niespełna godziny 
wyczerpaino wielki rezerwuar 
przeciwpożarowy, znajdujący się 
na terenie fabryki objętej poža- 
rem. 

Dzięki bohaterskim wysiłkom 
strażaków, a specjalnie X oddzia- 
łu, udało się ocalić od zagłady 3- 
piętrowy gmach przędzalni. Spło- 
nął jedynie parter oraz całkowicie 
kotłownia. Łupem ognia padła ró- 
wnież szarparnia. 

Podczas gaszenia pożaru — od- 
łamkami pękających wskutek go- 
rąca szyb, ranni zostali dotkliwie: 
naczelnik X oddziału straży ognio 
wej (Widzewska Manufaktura) Mi 
chał Górecki, topornicy X oddzia- 
łu Henryk Ruff i Stefan Skonecki 
oraz sierżant Bogumił Kos z od- 
działu II-go. 

Pomocy rannym udzielił lekarz 


był w karetce pogotowia sanitar- 
nego straży ogniowej. Wkrąg miej 
sca pożaru zgromadził się wielo- 
tysięczny tłum, który jedynie dzię 
ki energji policji pieszej i konnej 
nie przyczyniał się do utrudniania 
dojazdu autowozom strażackim, 
Na miejsce pożaru przybyli 
przedstawiciele władz policyjnych 
w osobach wojewódzkiego komen- 
danta podinspektora Niedzielskie- 
go, zastępcy komendanta miasta 
nadkomisarza Weyera, którzy kie 
rowali akcją utrzymania porządku. 
Pożar zlikwidowany został o g, 
10-ej m. 30. Straty spowodowane 
pożarem wynoszą 40 tysięcy do- 
larów. Fabryka ubezpieczona byfa 
na 30 tysięcy dvlarów w Warszaw 
skiem towarzystwie ubezpieczeń 
z reasekuracją. -irma J, A. Grün- 
steina i S-ka znajdowała się w sta- 
nie upadłości, która podniesiona 
została przez sąd okręgowy w Ło- 
dzi przed niedawnum czasem, 
Według opinji fachowców, przy- 
czyną szybkiego rozszerzenia się 
ognia był brak dobrego brandmu- 
ru oraz szpary w kamerze linowej. 


(p) 


Pożar składu szmat 
na ul. Dolnej 32 


dniu wczorajszym w godzi- 
nach popołudniowych wezwano te 
lefonicznie straż ogniową do poża- 
ru, który wybuchł przy ul. Dolnej 
32 na Bałutach. 
szopie, znajdującej się na 

podwórzu, tliły się nagromadzone 
w większej ilości bele szmat, 

Zaznaczyć należy, że jest to już 
trzeci w ciągu dnia wczorajszego 
wypadek wybuchu ognia we 
wzmiankowanym składzie szmat. 
Władze policyjne winny zwrócić 
uwagę na to stałe źródło niebez- 
pieczeństwa, jakie przedstawia 
skład szmat, znajdujący się w są- 
siedztwie wielu drewnianych bu= 
dynków. 

Przed przybyciem straży ognio- 
wej udało się lokatorom ogień u- 
gasić. 


JYBOOSOGOOOOGOOE 
Lekarz-dentysta 


Sperling 


Południowa 9. Telef. 43-06. 
powrócił 


Dr. med. 


S. Niewiażski 


Specjalista chorób skórnych, wene* 
rycznych i moczopłciowych 
Przyjmuje od 5 do 9 wiecz 


Sienkiewicza 34, tel. 59 40 


Kasa chorych rozpoczęła rejestrację | Ujęcie groźnego bandyty 


bezrobotnych pracowników umysłowych 


bm. w okręgowym urzędzie ubez- 
pieczeń w Warszawie odbyła się 
konferencja przedstawicieli zarządu 
zakładu ubezpieczeń pracowników 
umysłowych z  przedstawicielami 
zarządu O. U. U., w której wyni- 
ku kasy chorych przejęły czynno- 
ści wypłaty zapomóg bezrobotnym 
pracownikom umysłowym 

W związku z powyższem, kasa 
chorych m. Łodzi rozpoczyna w 
dniu dzisiejszym przyjmowanie 
zgłoszeń pracowników umysłowych 


Jak już donosiliśmy w dniu ; 


W Żeńskiem Gimnazjum 


C. WASZCZYŃSKIEJ 


Zielona 15. 


Kancelarja czynna od 20 sierpnia codziennie od g. od9 do 14. 
Egzaminy wstępne rozpoczynają się 3 września, 


Cement 


ze wszystkich cementowni polskich 
wagonowo i beczkowo ze składu 


po cenach fabrycznych 
poleca firma 


grod i $e 


Konstantynowska 99, 
tel. 15-60, 11-38. 


serca padł trupem. Sprawcy 0-|4440040%%640%64+%940%%005% 


hydneśo gwałtu zostali już przez 
policję aresztowani, 


Nocne dyżury aniek 


Dziś w nocy dyżurują następu- 
iące apieki: 

M, Lipiec -— Piotrkowska 198, 

E. Miiiier — Piotrkowska 46, W. 

Gros*kowski — Konstantynowska 15 

K. Petelman — Cegielniana 64, H. 

Niewiarowski -—Aleksandrowska 37 


S. Jankięlewicz — Stary Rynek 9. 9909000008000000909770000 


Dr. med. 


którzy korzystać będą z akcji za- 
pomogowej zakładu ubezpieczeń. 

Zgłoszenia kierować należy do 
centrali kasy chorych m. Łodzi 
przy ul. Wólczańskiej 225, w go- 
dzinach od 8-ej rano do 12-ej w 
południe. 

W końcu bieżącego miesiąca 
zakład ubezpieczeń pracowników 
umysłowych przekaże kasie cho- 
rych m. Łodzi kwoty niezbędne 
do wypłacenia zasiłków za miesiąc 
sierpień. 


Tel. 19-00. 


755—535 


Wszelkie zaburzenia, trawienia 
Nadkwaśność żołądka, skłonność 
do kamieni żółciowych, podraż= 

nienie ślepej kiszki ; t p. 
łagodzi i leczy stałe używanie wo- 
dy alkalicznej, otrzymanej przez 
rozpuszczenie aktywowanych, czy- 
li możliwie do świeżej wody na- 

turalnej zbliżonych 


Tabletek VICHY 
MAGISTRA KLAWE 
Niezastąpione w podróży, jedzeniu 
restauracyjnem nadużywaniu napo- 
jów alkoholowych i t. d. 


ZZA ELLA ZŻEW a 


Bronisław Frenkiel PIERWSZY WARUNEK 


powrócił 


dobrego usposobienia, zdrowych ner- 
wów i całodziennego spokoju jest mo 
czenie nóg codzień w letniej wod'ie 


hódź, Trauguffa 12, tel. 22-72. y „domieszka 1 lyżki Soli do nóg 


na 
Urywina:ne 
„SEON“. Zadać wszędzie, 


przeznaczony jest okecny program 
MUPIOR. TANIEC, AKTUALJA, 


Codziennie 2 przedstawienia o £. 


idealnie wpływa na zdrowie. 
tylko z marką ochronną 
995-5 


PASSY 


W 


Krwawy zbir dogyrywa w szpitalu 


Od trzech lat naterenie Polski 
grasował niebezpieczny bandyta 
Stanisław Kowalik. 

Kowalik stworzył bandę złożo- 
ną z kilku członków, policja jed- 
nak kompanów Kowalika stopnio- 
wo unieszkodliwiała. 

Ostatnio Kowalik z ostatnim 
swym towarzyszem  Nowosadem 
dokonali dwóch zuchwałych roz- 
bojów w powiecie tomaszowskim. 
W czasie jednego z tych napadów 
bandyci w biały dzień zgwałcili w 
oczach rodziców dwie młode dziew 
czyny. 

Władze policyjne już na drugi 
dzień ujęły Nowosada. 

Kowalik jednak zdołał się wymk 
nąć obławie. 

Przed kilkoma dniami znów 
dokonano zbrojnego napadu na 
drodze w Zamojszczyźnie. Stwier 
dzono, że napadu dokonał również 
Kowalik. 

Wdrożono energiczną akcję 
śledczą i wreszcie udało się usta- 
lić, że bandyta Kowalik ukrywa 
się w powiecie hrubieszowskim, w 
lasach Sitnickich. 


Patrole policyjne osaczyły kry» 
jówkę bandyty, 

Rozpoczęto formalne oblężenie, 
Na wezwanie do poddania się 
Kowalik nie odpowiedział, ale po 
chwili wybiegł nagle i rzucił sie 
do ucieczki. 

Do uciekającego strzelił jeden 
z posterunkowyeh policji. Kowa 
lik padł, raany bardzo ciężko w 
brzuch. 

W stanie beznadziejnym odwie 
ziono go do szpitala w  Hrubie- 
szowie, 

W kryjówce bandyty znalezio+ 
no karabin kawaleryjski systemu 
Manlichera załadowany na ostra Í 
21 ładunków zapasow ych. 


Kowalik, który rozpoczął swą 
karjerę przestępną od włamań i 
koniokradztwa i za te przestępstwa 
odsiadywał karę więzienia, należał 
do rzędu bardzo niebezpiecznych 
rzezimieszków. 


Ostatnio poszukiwany był przeż 
7 sędziów śledczych i 4 sądy o- 
kręgowe. 


Sztandary Komunistyczne 


na drutach telefonicznych 


Donosiliśmy już o wzmożonej w 
ostatnich dniach agitacji komuni- 


Po- 


stycznej na terenie Łodzi. 


mimo, iż tydzień przeciw wojenny 
już minął, komuniści nie ustają w 


swej akcji. Tak naprzykład w dn. 
onegdajszym członkowie związku 
młodzieży komunistycznej wywie- 
sili dwa sztandary komunistyczne 
na drutach telefonicznych, przy 


ulicy Wólczańskiej i Marysińskiej, 
Sztandary te zawierały hasła an- 
typaństwowe. Zostały one nie- 
zwłocznie zdjęte przez policję. W 
wyniku dochodzenia przeprowa» 
dzoneśo przez V brygadę urzędu 


śledczego, aresztowani zostali 
sprawcy wywieszenia sztandarów. 
(p) 


Dr. Juljusz Baum 


choroby kobiece 


ul. Cegielniana 53 Telefon 63-85 
powrócił 


teatrze „GO N G“ (Cegielniana 16) 


7 i pół i 9 1 pół. 


Korespondentka 


niemiecko-=polska 
poszukiwana. Niezbędna gruntowna 


znajomość języka niem eckiego 
i pisania na maszynie. Oferty 
z reierencjami do administracji 
„Głosu Polskiego“ sub „G. Z. 36*, 

7482—2 
kc ś— 


W niedziele 3 przedstawienia o g. 5 i pół, 7 i pół i 9i pół 


IADOMOŚCI HANDLOWE| WIADOMOŚCI SPORTOWE 


Spadek deficytu w 


21.VIII -— 


bilansie handlowym 


fo raz pierwszy od szeregu miesięcy bierne 
saldo wykazuje zmniejszenie 


Wedlug prowizorycznych obli- 
czeń bilans handlowy za miesiąc 
lipiec wykazuje w rezultacie pew 
ne polepszenie, o ile chodzi o po- 
równanie z poprzednim stanem 
rzeczy, Mianowicie wywóz do 
Polski w sprawozdawczym miesią 
cz wykazuje cyłrę ponad 200 mi- 
ljonów, natomiast wwóz wykazu- 
je okoio 288 miljonów. W ten 
sposób saldo ujemne bilansu wy- 
kazuje około 88 miljonów. 

Poprzedni miesiąc wykazywał 
saldo ujemne w wysokości 92 mi- 
* ljonów, jeszcze wcześniejsze mig- 
siące wykazywały wyższe pozy- 
cje. W ten sposób daje się zaobser 
wawać spadek ujemności bilansu 
bandloweśo. Należy podkreślić, 


że zarządzenia władz, mające najnalizacji importu. Chodzi bowiem 
celu polepszenie bilansu handlo-|o wyeliminowanie zbędnego a dro 


wego dopiero w najbliższym cza- 
sie wchodzą w życie i że dotych- 
czasowe polepszenie nastąpiło bez 
ingerencji władz a siłą rzeczy. 

* Słusznie zupełnie rząd wysuwa 


Śladem umowy zapałczanej p. Grabskiego 


Szwedzki trust zapa 


Sprawa oddania monopolu za- 
pałczarego w Jugosławii szwedz 
kiemu trustowi wchodzi ponownie 
na porządek dzienny. Propozycję 
objęcia monopolu jugosłowiań- 


skiego zgłosił trust szwedzki już) 


dawno, lecz Jugosławja odłożyła 


rozpatrzenie jej do chwili, śdy 
zakończona będzie sprawa po- 
życzki zagranicznej. 

Obecnie zainteresowanie pro- 


pozycją trustu szwedzkiego wzro- 
sło ponownie i spodziewać się na 


Fuzja banków  jugosłowiańskich 


umożliwi silny dopiyw 

W tych dniach odbyło się w 
Białogrodzie ogólne zebranie przed 
stawicieli trzech wielkich banków 
jugosłowiańskich, a mianowicie: 
„Jugosłowiańskiego Banku Dyskon 
towo-Hipotecznego*, „Banku Boś- 
niackiego* i „Banku Agrarno-Hand 
lowego*, na którem uchwalono 
fuzję wszystkich trzech instytucji i 
utworzenie w miejsce nich jedne- 
go wielkiego banku p. f „Jugo- 
słowiański Union-Bank* z siedzibą 
w Zagrzebiu. j 

Bank ten posiadać będzie ka- 
piłał w wysokości 175 milj dyna- 


rów i rezerwy — 50 milje dyna- 
rów. f 

W Biatogrodzie i Zagrzebiu 
utworzone zostaną dwa główne 


Rynek | pieniężny 


Cteduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 


GOTÓWKA 

Dolary 8.88 
CZEKI: 
Belgja 124.03 
Holandja 35758 
Londyn 43.27 i trzy czwarte 
New York 8.90 
Paryż 34.87 
Praga 26.42 
Szwajcaria 171.75 
Wiedefńi 125.67 
Włochy 46.63 
Marka niemiecka 212.46 
m 

AKCJE 
Bank Handlowy 117— 
Bank Polski 184—, 184.75 
Bank Zarobkowy 52— 
Spiess 165— 
Elektr. Dąbrow. 80.— 


4 


leży, że w najbliższym już czasie 
miarodajne czynniki przystąpią do; 


zagadnienie aktywizacji bilansu 
handlowego na czoło swych prac 
w dziedzinie gospodarczej. 

W pierwszym rzędzie poważne 
wyniki dać muszą prace specjal- 
nej komisji łachowej, która opra- 
cowuje szereg projektów wzmo- 
żenia eksportu. 

Z drugiej strony podkreślić na- 
leży, iż rząd dużo ma do zrobie- 
nia w dziedzinie importu, Chodzi 
nam, oczywista, nie o wprowadze 
nie nowych ograniczeń przywo- 
zowych i nakładanie nowych pęt 

jreglamentacyjnych na życie go- 
i spodarcze, 

4 Bardziej racjonalnym i słusznym 
(jest natomiast realizowany z du- 
(koni nakładem energji plan racjo- 


gieśo pośrednictwa handlu zagra- 
nicznego, chôdzi o utorowanie 
kupiectwu polskiemu dróg bar- 
dziej bezpośrednich. (mk) 


łczany w Jugosławii 


| aPotywacie zgłoszonego projek 
u. 

Szwedzki trust zapałczany za- 
ofiarował rządowi jugosłowiań- 
jskiemu pożyczkę w wysokości 30 
miljonów dolarów, wzamian za co 
rząd jugosłowiański oddałby w je- 
go ręce administrację i eksploata- 
cję jugosłowiańskieśo monopolu 
zapałczanego. 


kapitału zaoranicznego 


oddziały, ponadto bank posiadać 
będzie filje w 12 rozmaitych mia- 
stach jugosłowiańskich, 

Obok całego szeregu wybitnych 
przedstawicieli _ jugostowiańskich 
sfer bankowych w zarządzie no- 
wego banku zasiadać będą; przed- 
sfawiciel „Oesterreichische Boden- 
kreditanstatt“, „Budapester Unga- 
rische Kommerzialbank* i praskie- 
go „Union-Banku“. 

Fuzja wymienionych powyżej 
trzech. banków doprowadziła do 
powstania w Jugosławji wielkiego 
banku z silnym udziałem kapitału 
zagranicznego, który nadto korzy- 
stać będzie z wielkich zagranicz- 
nych kredytów. 


Zawiercie 27.25 

Pustelnik 34— 

Klucze 7.20 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE: 

Dołarówka 94.75, 95—, 94.— 

5 proc. konwersyjna 67.— 

5 proc. kolejowa 61.50 

Dolarowa 85.50 


i 10 proc. kolejowa 104— 
A 8 proc. Banku Gosp. Krajowego 94.— 
2 41 pół proc. listy zastawne ziem. 
? skie zł. 5550 

5 proc. tow. kred, m. Warszawy zł 

59.—, 60,— 
(| 8 proc. Tow. Kred. m, Warszawy 
i 13— 
Ej ję ZSZ 


68 tysięcy robofników 
przemysłowych ma 
Bulgaria 


R a aa a aaa 


galne 25 pkt, Prowadzi kpt. Mar- 
chewa Michał (CSS Toruń) mając 
S sylwetek trafnych i 24 pkt. 

W strzelaniu długodystansowem 


Chodorów 180.—- Według oiicialnych obliczeń po 


Firley 68.-— (siadała Bułgarja w połowie roku 
Węgiel 97.— {1927 ogółem 47.695, a w czerwcu 
Nobel 32, —, 52.25 ¿r b, 74,000 robotnikówv przemy- 
Liipop 42, — jsłowych, Najwięcej robotników 
Modrzejów 41.75 ;przemysłowych wykazuje okręg 
Ostrowieckie Seria T B, 117.— jsofijski (16.500), dale} — płow- 


Rom 15— diwski (14,00) i trnowski (7,000). 


GŁOS POLSKI — 1928 


Nr. 251 


= rum rtm 


Wielkie zawody stczeleckie w Toruniu 


Ustanowiono nowe rekordy 


* W dniu onegdajszym odbyło 
się uroczyste otwarcie IV narodo* 


wych zawodów strzeleckich w To-ļ pkt. 


| bity przez kpt, Feliksa Pałosza 
(CSS Toruń) który osiągnął 40 


i pobił tem samem rekord 


runiu. Otwarcia dokonał dowódca | polski. 


OK VIII gen. Berbecki. 
LJ $ LJ 


W pierwszym dniu zawodów 
przeprowadzono cały szereg strze 
lań ćwiczebnych przy udzialło 375 
zawodników, które wskazują na 
podniesienie się poziomu polskie 
go sportu strzeleckiego. 

Wyniki są następujące: 

w broni krótkiej wojskowej o 
mistrzostwo Polski do sylwetek z 
odległości 25 mtr. zajął pierwsze 
miejsce Wąsowicz Zdzisław (WKS 
Legja Warszawa), trafnych figur 18 
ilość pkt. 75. Rekord wyrównany. 
Dotychczasowe wyniki strzelań z 
broni krótkiej wojskowej o . mi- 
strzostwo Polski są następujące: 

„odległość 20 mtr. maximum do 
osiągnięcia 120 pkt. I miejsce za 
jął kpt. Gościewicz Bolesław G. S. 
S. Toruń) 88 p. 


W strzelaniu im. płk. Lisa-Kuli 
prowadzi kpt. Jastrzębski (CSS) 
mając 5 figur trafionych i 25 pkt. 

W strzelaniu im. Merillan 
narazie najlepszym jest kpt. Mar 
chewa (CSS) który osiągnął 143 
pkt. O nagrodę Związku Strzelec- 
kiego trwa zacięta walka. Staje po 
trzech zawodników. Strzelają po 
jednej serji na 300 mtr. z broni 
długiej wojskowej. I miejsce zaję 
ła Warszawa 230 pkt. na 300 moż 
liwych bijąc zeszłoroczny rekord 
o 7 pkt 

Niespodzianką było pobicie re- 
kordu, ustanowionego przez kpt. 
Pałosza w strzelaniu ną 400 mtr. 
Rekord ten pobił piti. Gutkowski 
D.O.K. V. 

Najwybiiniejszym strzelcem z 
pistoletu jest major Wrzosek z 80 
P-P który w strzelaniu imienia 


S 


Dnia 18 bm. wyniki kpt. Goś-įmajora Nusbauma z broni krótkiej 


ciewicza zostały pobite przez mjr. 
Wrzoska, który uzyskał 104 pkt. 
bijąc tem samem dotychczasowy 
rekord Polski, 

W strzelaniu na odległość 50 
m. z bróni krótkiej dowolnej, ka- 
liber 32, pierwsze miejsce por. Za 
lewski Kazimierz (68 pp.) pkt. 416 
na 600 możliwych. 
„ _ Wielką popularnością cieszą się 
już dotychczasowe strzelania z 


broni długiej na odległość 200 
mtr. im. płk. Lisa - Kuli. Strzela 


się do 5 sylwetek. Maximum osią 


na odleglość „400 mtr. broni dłu- 
giej dowolnej kpt. Lewiński (34 
pap.) wyrównał rekord osiągając 
39 pkt. na ilość 50 możliwych pkt. 

W sobotę wynik ten został po 


SPOR TTW EET I 
Warszawa-Moskwa 


Raid samochodowy cig- 
żarowego Cnewrolet 


W niedzielę o godz, 12-ej w po- 
łudnie wyruszył do Moskwy sa- 
mochód ciężarowy Chevrolet 
zmontowany w fabryce samocho- 
dów General Motors w Polsce, 
Samochód ten został zakupiony 
przez rząd sowiecki. Jest to pier- 
wszy samochód zmontowany ręka 
mi robotników polskich, który wy 
ruszył do Rosji sowieckiej. 

W sobote w południe samo- 
chód został przyjęty przez komi- 
sję sowiecką w składzie: inž. P. 
Rameńskiego, dyr, sekcji transpor 
tu, inż. S. Mandelstama, dyr. sek 
cji importu oraz W. Prosina, rad- 
cy handlowego. 

Samochód do granicy prowadzi 
p. Sikorski, szofer General Mo- 
tors, poczem przekaże go szołe- 
rom sowieckim. Drogę od grani- 
cy do Moskwy samochód również 
odbędzie na kołach. 


Turniej szachowy 
w Kissingen 


(Specj. służka koresp. 
„Głosu Polskiego) 
Kissingen, 19 sierpnia. 

W 617 rundzie turnieju naj- 
większą sensacją było zwycięstwo 
Spielmana nad ex-mistrzem świa- 
ta Capablancą, W rozwinięciu 
Spielman uzyskał lekką przewagę 
pozycyjną. Capablanca zaczął grać 
nerwowo i niepewnie i ostatecz- 
nie stracił figurę,  poczem prze- 
śrał partię w 39 posunięciach. 

Star turnieju po 7 rundzie przed 
stawia się następująco: 

Bogoljabow — 5 i pół, Euwe — 
4 i pół, Capablanca — 4, Niemco- 
wicz i Spieiman — po 3i pół, 
Marshall 
Reti i Tartakower — po % Ro$in- 
stein — 2 i póź (1), Miescs — 2, 
Yates — 1 i pół (3), 


wojskowej na 20 mtr. w trzech 
serjach wybił 56 pkt., zaś w strze 
laniu z tejze broni o mistrzostwo 
Polski na 20 mtr. pobił rekord, 
mając 104 pkt. na możliwych 120, 

W strzelaniu z' broni krótkiej 
do sylwetek o mistrzostwo Polski 
zwyciężył Golawski (zw. strzel. w 
Warszawie), który miał trafionych 
18 figurek, czyli maximum i wy- 
bił 77 pkt. 

Z broni krótkiej dowolnej kali- 


bru 22 pierwsze iniejsce w sł:zela 
niu seryjnem zajął Zawistowszi 
(SKS Warszawa), w 14 serjąci 178 
pkt. 

W strzeleniu o mistrzostwo Pol 
ski z broni krótkiej na 50 mt. 
pierwsze miejsce zdobył maior 
Wrzosek, osiągając 480 pkt. na 600 
możliwych. 

Strzelanie z broni diugiej mała 
kalibrowej, Major Rosałowski (2 p. 
p. Kraków) sia 50 mtr. wystrzelił 
w 9 serjach 198 pkt. 

Dotychczasowe wyniki z brom 
małokalibrowej o mistrzostwo Pol 
ski na 50 mtr. wykazują wyższość 
zawodników cywiinych ad woj- 
skowymi, gdyż pierwsze 5 miejsc 
zajęli cywilni. Pierwsze miejsce za 
jat Rutecki (Legja Warszawa) 387 
pkt. 

Ze strzelań myśliwskich odby: 
ły się dotąd dwa. W strzelaniu do 
jelenia (strzał podwójny) na 109 
mtr.,  Drohojowski (Małopolskie 
Tow. Łowieckie, Lwów) 29 pkt. 
w dwuch serjach, drugie miejsce 
zajął mjr. ldzik (DOK IV) 27 pkt. 
w 3 serjach. 


Do rogacza strzelało 21 strzel- 
ców pierwszy per. Zaleski 63 pp. 
zdobył 21 p. w 4 serjach,, drugie 
miejsce zajął mjr. Idzik 19 pkt, w 
4 serjach i sierż, Dąbrowski 18 p. 
w 5 serjach, 


Dalszy ciąg zawodów, rozpo 
cznie strzelanie powszechne im. 
marszałka Piłsudskiego. 


Ara 


Lekkoatleci polscy w Paryżu 


| io JA 


SEKS Za © bmi a a G 


W tych dniach przybyła do Paryża grupa polskich zawodników z A 
Z, S. w Warszawie i Krakowie celem wzięcia udziału w międzyna- 
rodowych zawodach akademickich, urządzonych z racji zjazdu mło- 
dzieży akademickiej nad Sekwaną. Na ilustracji naszej widzimy pp. 


(od lewej Nowaka z Krakowa, Trojanowskiego, Kostrzewskiego 


1 


Weissa z Warszawy. 
TEA A e E RZA MS BA 


Międzynarodowy wyścig Tatrzański 


Rezultaty zawodów automobilowych 
Wyniki międzynarodowego. wy-,z powodu zderzenia. 


ścigu Tatrzańskiego roześranego 
w dniu 19 b. m. na przestrzeni 7|pierwszy przybył 


W kategorji wozów sportowych 
p. Szwarcstein 


i Tarrasch — gw 3 (1),|5:47,41 sek., 2) p. Liefelśt na Au-|sek., 


i pół klm. na części szosy Zakopa|na Bugattim 6:28 sek. (rekord), 2} 
ne — Morskie Oko. Najlepszy czasip. Zawidowski na Austro-Daimle- 
uzyskał w kategorji wyścigowej p.|rze 6:50,97 sek., 3) p. Potocki A 
Jan Ripper na Bugattim w czasie! dam na Austro - Daimlerze 6:51.25 
4) p. Potocki Maurycy na 
|ztro - Daimlerze — 6:02,33, 3) dr.| Austro - Daimlerze 7:14,31 sek. 
Yeterli na Bugattim 6:17,37, 4)|5) p. Wernirowsk' Tatra 7:14.32 
jEs- Lichtenstein na Graefstift. Ste| sek 

ver p. Wolfinera został wycofany” 


zł 
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Teajr i muzyka 


TEATR MIEJSKI 

W aiu wczorajszym rozpoczęły się 
w teatrze przy ul Cegielnianej pełne 
próby sceniczne z ińauguracyjnej prê: 
miery sezonu. Będzie dana jak wiado- 
mio baśń ferja Gozzicgo Zegadłowicza 
„Księżniczka Tutandot*. Reżyseruje Kon 
sianty Tatarkiewicz. Rolę tytułową gra 
świeżo zaangażowana artystka teatrów: 
iwowskiego i lubelskiego p. Hilda Skrzy 
ałowska, inne role kobiece pp. Helena 
Krzywicka, Haliną Łapińska, Zofja Ta- 
rarkiewiczówina. Główne role męskie — 
no. Jan Mroziński, Jerzy Woskowski, 
Michał Znicz, Kazimierz Fabisiak, Do- 
biesław Datntęcki, Józef Winawer oraz 
świeżo zaangażowani: Aleksander Żab- 
czyński, Zdzisław, Karczewski Jacek 
Woszczerowicz. 

Uroczyste otwarcie sezoni zimowego 
nastąpić ma w sobotę, dwa 1 września. 


„GONG 

Znakomita rewia „Dlas was łodzianki" 
jeszcze tylko przez kilka dmi zabawiać 
będzie publiczność sympatycznego tea- 
atrzyku, przy ul. Cegielnianej, Doskona- 
łe piosenki w wykonaniu Runowieckiej, 
Sawickieg i Bolcia Kamińskiego, arcy- 
abawne skecze w wykonaniu Belskiego 
ieląńskiego i Cz. Skoniecznego, tafice 
wykonaniu J. Cesarskiego na czele 
espołu baletowego — wszystko to skła 
a się na całość dowcipnezo prozramit. 
Codziennie 2 przedstawienia o godz.: 

i pó Í 9 i pół. 


Sysfem dalfoński 


wprowadziło 
gimn. K. Wolfsonowej 


Słyszy się ostatnio coraz gło- 
niejsze skargi na obecny system 
auczania w szkołach średnich; 
ystem, który wywołuje zrozumia- 
niezadowolaznie, sprawia, iż 
iladziez po ukończeniu szkoły 
redniej jest absolutnie nieprzy- 
otowana do wyższych studjów 
ui de życia praktycznego. 

/ Ameryce, jak również na Za 
'hodzie, pedagodzy przyszli już 
jo przekonania, iż dotychczaso- 
vy system nauczania jest w isto- 
ie przeżytkiem : wprowadzili sy 
tem nowy ‚t. zw. daltoński, labo- 
atoryjny, polegający na zupełnie 
samodzielnej indywidualnej pracy 
sażdego ucznia, 

W Polsce, jak dotąd, mało jesz 
cze prób czyniono w tym kie- 


e 


miałe, gdyż podobna reforma sy- 


stemu nauczania í doprowadzenia, 


go do właściwego poziomu, wy- 
maga reformy ustroju całego szkol 
nictwa i, co za tem idzie, olbrzy- 
mich wkładów finansowych. 

Pierwszą szkołą u nas w kraju, 
która poczęła stosować system 
ten z wielkiem powodzeniem jest 
seminarjium państwowe w Chel- 
mie. 

Rełorma ta zostaje w bieżącym 
roku również wprowadzona w Ło 
dzi, w gimnazjum K. Wolfsono- 
wej. Nowy system nauczania, któ- 
ry wprowadza gimnazjum jest sy- 
stemem laboratoryjnym, indywi- 
dualnym. W szkole uczy się każ- 
dy sam, wykonywując samodziel- 
nie pewną ilość prac. 

Pierwszorzędne siły pedagogicz 
ne z wytrawnym dyrektorem na 
czele dają dostateczną rękojmię, 
iż szkoła ta, odpowiadająca wszel 
kim nowoczesnym wymogom, znaj 
dzie uznanie zarówno wśród spo- 
łeczeństwa, jak i u władz szkol- 
nych. 

Jedną z reform, zasługujących 
na uwagę, było wprowadzenie w 
ubiegłym roku szkolnym nauki 
języka Esperanto, języka między- 
narodowego, dającego możność 
porozumienia się ze wszystkimi 
narodami świata. A owoce tego 
jaż dziś są widoczne. Tuż przed 
wakacjami uczenice wyżej wspom 
niąnęgo gimnazjum skomunikowa- 
iv się listownie z młodzieżą szkol 
ną Japonii i oto przed kilku dnia- 
mi otrzymały stamtąd odpowiedź 
również w języku esperanto pisa- 
ną. Jako współczynnik wzajemne 
go zbliżęnia się narodów, espe- 
rania jest językiem bardzo waż- 
nym, daje mieocenione usługi, to 
też nauczanie jego w szkole jest 
taktycznie godne pochwały. 

Zamierzenia tej pierwszej szko- 
ły dallońskiej w Łodzi należy jak- 


najsoręcej poprzeć. 
Przy gimnazjum istnieje już 
szkoła freblowska „Świat dziecię- 


cy, która prowadzi nauczanie ró- 
wuież systemem samodzielnym, a 
mianowicie systemem Montessori. 


21.VIII — GŁOS POLSKI — 1928 


Krwawa zemsta 


Zdradzający mąż, wyrodna siostra 
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|budwikbudwikowski | 


W księgach cywilnych zapisany 
jako Ludwik Halski Nazwisko 
Ludwikowski — to przybrany pse 


udonim aktorski. 


cyśana 


` 


runku, co jest ostatecznie zrozu-i 


m O o eee m 2 z m nn DA a 


i zdradzony kochanek 


Onegdaj przed apteką Kasy 
Chorych w Lublinie zajechał wóz 
powożony przez młodego cygana. 
Na wozie prócz wożnicy siedziała 
stara cyganka, a wewnątrz na 
deskach leżala młoda kobieta pra- 
wie cała we krwi z licznemi rana- 
mi na głowie, twarzy i poderż- 
niętym gardłem. 


„ Kobieta ta miała na sobie rów- 
nież ubiór cyganki, porwany, przez 
otwory którego widniały na ciele 
ociekające krwią rany. 


Cygan przy pomocy starej cy- 
ganki pośpiesznie ranną znieśli z 
wozu i położywszy ją na progu 
apteki chcieli odjechać, lecz przez 
obsługę ambulatorjum zostali za- 
trzymani, 


Cyganowi podczas złażenia z 
wozu wypadł z pod marynarki du- 
żej wielkości okrwawiony nóż, 
który stara cyganka pospiesznie 
podniosła i schowała w gałganach. 
Zauważył to jeden z woźnych i 
nóż odebfał. 


Powiadomiono policję, która 
zaopiekowała się cyganami wszczy 
nając dochodzenie. 


Ranną cygankę, nazwiskiem 
Katarzyna Białoj, po udzieleniu 
doraźnej pomocy lekarskiej prze- 
wieziono do szpitala. 


Leży bez przytomności, uszko- 
dzenia cielesne ma ciężkie. 


Zatrzymanym cyganem okazał 
się Stefan Głowacki, a stara cy- 
panka matką jego, którzy oznajmi- 
li, że Białoj została poraniona 
przez swego męża 


Z opowiadania poszwankowa- 
nej i dochodzenia wynika wręcz 
coś przeciwnego: ohydnego tego 
czynu dokonał właśnie Stefan Gło 
wacki z matką swoją. 


Białoj jest ładną cyganką li- 
czącą około trzydziestu lat, która 
bardzo młodo wyszła za mąż. 
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Romantyczny i niewierny małżo 
nek zaczął ją zdradzać z jej młod- 
szą siostrą. 

Nie chcąc być świadkiem jaw- 
nej zdrady męża z siostrą, uciekła 
do innego obozu cyganów tak 
zwanego „Głowackich* i tam zo 
stała kochanką Stefana. 


Po trzech latach romans sio- 
stry z jej mężem skończył się i 
ona zabrawszy swoje rzeczy, po- 
wróciła do swego obozu do nie 
wiernego, lecz prawego małżonka. 


Trzeba nieszczęścia, ze ob 
obozy cyganów zakwaterowały się 
niedawno pod Lublinem. 

Zazdrosny Głowacki, zdradzo- 
ny kochanek, postanowił skorzy- 
stać z tej okazji i pomścić się nie 
tyle za niewierność ile za to, że 


zabrała mu swoje cygańskie 
bogactwa. które miały być ich 
wspólnym dorobkiem. 

Onegdaj raniutko podjechał z 
matką pod mieszkanie Białoj, a do 
wiedziawszy się, że jest sama, po 
krótkiej kłótni 

rzucił się na nią z nożem 

i począt zadawać ciosy 


Sefki, ba, tysiące razy czytać 


było można to nazwisko na afi- 
szach różnych 
w stolicy 


imprez aktorskich 
i na prowincji. Ludwi- 
kowski grywał w rozmaitych ze- 
społach aktorskich; sam też two- 


rzył zespoły, organizując teatrzy- 


ki objazdowe i popularne. Zanim 
jeszcze tam modnemi stały się re- 
wje sceniczne — on pierwszy 


wprowadził na małe scenki pol- 


Po- 


skie rewję okolicznościową. 


Białoj zalana krwią upadła bez! siadał niezwykłą lotność umysłu, 


przytomności, 

Człowiek-zwierzę opamiętał się. 
Szał zemsty minął, 
się żal niewiernej kochanki 
stanowił ją ratować, w tym 


Ytworzyć musiał „na poczekaniu” 


aktualne epigramy. Tworzył i 


zrobiło mu; przerabiał rozmaite jednoaktówki 
i po-* 
celu, 


dla swojej scenki, komponował 
monologi, wiersze i kalambury, w 


włożył na wóz i przywiózł do ami których lśniły łzy i szeroko śmiał 
bulatotjum Kasy Chorych. 

Stefana Głowackiego aresztowa 
no i przekazano 
czemu. 


sędziemu  śled- 


damobójcza śmierć pod tramwajem 


Odcięta głowa potoczyła się do rynsztoka .. 


Wczoraj o godz. 8 m. 30 


rano przechodnie przy ulicy 


Gmentarnej byli świadka ni zzrazą przej nijąceg) wypadku, 


W chwili gdy zdążający od 
linji nr. 8 znalazł się przed dom 
ciła się jakaś młoda przyzwoicie 
od siebie sakiewkę i rę<awiczki. 
motorniczy nie zdołał zahamowa 
liwy krzyk bólu i jednocześ 1ie 
mózg ze zmiażdżonej czaszki, 


Ciało wkręcone mędzy koła ulesło rozszarvaniu, 


strony cmentarzy tranwaj 
zm nr 5, pod koła jezo rzu - 
odzia 1a, kobietą, odrzuziwszy 
Stało się to tak nagle, że 

é wagonu.  Rozległ się strasz 
z pod kół trysnęła krew i 
zalewając obficie bruk jezdni. 
Glowa od- 


cięta od tułowia potoczyła się do rynsztoka. 


Paru przechodniów, widząc 


Pomocy udzielił im lekarz pogotowia. 
Że względu na 


ustalić nie zdołano. 
zwłoki, nie sposób było rozpoz 


Trupa zabezpieczono na mi 
wo lekarskich. 


tę straszliwą scenę, zemdlało. 
Tożsa ności des peratki 
zuselne zmasa krowane 
nać jej rysów twarzy. » 
ejscu do zejścia władz sądo- 
(p) 


Wywóz jaj zagranicę 


uregulują nowe przepisy 


Z Warszawy donoszą; 


Ministerjum przemysłu i handlu 
opracowało projekt przepisów wy 
konawczych do rozporządzenia 
prezydenta Rzplitej o uregulowa- 
niu wywozu jaj zagranicę. Projekt 
ten opiera się na następujących 
zasadach: 


1) wywóz jaj powinien być doz- 
wolony jedynie dla firm, zareje- 
strowanych w specjalnych woje- 
wódzkich rejestrach przedsię- 
biorstw eksportowych (przepis ten 


Warszawa, (1111 mtr.) — 


Mariackiej. 

17.00. Odczyt p. t. „Zwyczaje dożyn- 
kowe w Polsce* — wygłosi prof. Stan, 
Poniatowski, 

17.25. Transmisia odczytu z Poznania. 

18.00. Koncert popołudnułowy. 

19.30. Lekcia ięzyka francuskiego. 

20.00. Transmisja z Zakopanego „Wie 
czornicy góralskiej": 

22.05. Komunikat P. A, T. 

22.20. Komunikaty: policyjn 
wy, nadprogram. 

22.30. Muzyka taneczna. 


Wrocław (322) i Gliwice (329) — 

20.20. Sonata Kodaly'ego na wioloń- 
czelę solo i Warjacje „Rokoko“ Czaj- 
kowskiego. 

Frankiurt (428) — 

20.15. Koncert (Uwertura do „Nosi- 
i wody“ Cherubiniego, Symionja VI Bes- 
thovena, Trzy pieśni Regera, Svmionja 
[I Schulhofia). 
Lipsk (365) — 
20.15. Koncert na 2 skrzy”łec i forte- 


k 


y, sporto- 


pian (Serenada Sindinga i Suita Zil- 
chera). 

Daventry Exp, (491) — 

20.00. Koncert (M. in. Koncert forte- 


pianówy B-mol| Czaikowskięgo, Svm- 


fonja Es-moll Baxa, „Les Preludes" LĄKOXSALKOXOXOXOACKAXOCOJ(O 


ma wejść w życie w dniu 1 paż- 
dziernika r. b.), 

2) firmy te będą miały obowią- 
zek sortowania jaj podług pew- 
nych, określonych w rvzporządze- 
niu gatunków, czyli standardów 
(przepis ten wejdzie w życie z dn. 
1 stycznia roku przyszłego). 

sprawie tych przepisów od- 
była się ostatnio w ministerjum 
konferencja z przedstawicielami 
izb przemysłowo - handlowych, or 
$anizacji kupieckich oraz zawodo 
wych organizacji jajczarskich. 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


Liszta, Fragmenty z opery „Carmen* 


13.00. Sygrał czasu, liejnał z wieży Bizeta). 


Paryż (1750) — i 

15.45. Koncert (M. in. Koncert wiolon= 
czelowy Saint-Saensa, Sonata skrzypco= 
wa Lekem, Fantazja C-dur Schumana). 

20.45. Koncert fortepianowy G-dur 
Beethovena. Potem opera Leroux „Le 
Chemineau'*, 


Rzym (447). 

21.00. Opera Leoncavallo „Pajace”, 

Brno (441) — 

20.10. Utwoty Mozarta (Uwertura, 
arie, Symfonia Es-dur). 


ABABAQDODAGAGOE 
LECZNICA 


lekarzy specjalistów i gabinet 
dentystyczny przy Uórnym Rynku 
Piotrtowska 294, tel. 22-89 
przy przystanku (tramw  pabjanickich) 
Jrzyjmuje chorych w chorobach wSzyste |. 
kich specjalności od 4 IJ rano do7-ej | 
po poł. Szczepienie ospy analizy (imo= 
czu, kału, krwi, piwocin etc.) operacje 
opatrunki. l 
Porada 3zřote. Wizyty na miesci= 
Żabiegi 1 operacje od umowy. Kąpiele 
świetlne, Elektryzacja.  Naświetlania 
lampa kwarcowa.  tocntgen. Zęby 
szruczne, korony złote platynowe I mosty 
» liedzieie | swięla do godz. 200 po 


2 


= 


Z KRM | 


się humor. Typowy kabarecista, 
na wzór owych pierwszych kaba- 
recistów francuskich, o których 
kiedyś, dawno temu, mówił cały 
Paryż. 

Bywały czasy, że miał, ogrom- 
ne powodzenie. Na wieczory Lud 
wikowskiego publiczność przyby= 
wała tłumnie. Przeżył okres sła- 
wy, której zazdrościć mu mógł 
niejeden wielki aktor. 

Ale te masy ludowe, owa „sze 
roka publiczność", wypełniająca 
po brzegi sale, gdzie występował 
Ludwikowski, zwróciła się potem 
do kinoteatru, tutaj szukając ema 
cji i zabawy. 

Ludwikowski nie mógł wytrzya 
mać konkurencji z kinem. Prze» 
stał urządzać imprezy teatralne, 
występował tylko ostatnimi czasy 
tu i owdzie przygodnie. Oddalał 
się od publiczności coraz bardziej, 
rzadko tylko kiedy przypomniał 
się ludziom ze szpa!: popularnego 
dziennika jakimś wierszem okoli- 
cznościowym. Wreszcie zupełnie 
o nim zapomniano. 

Stała się mu wielka krzywda. 

Kiedyś, gdy pisać się będzie hi- 
storję teatrów popularnych w 
Polsce, wyśrzebie się i jego tak- 
że ERP A i otoczy chwałą, pa 
którą rzetelnie sobie zasłużył. 


DLA PIEKNYCH PAN 


Modna hiżuierja 
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W sukni balowej wszystko win 
no być lekkie, pachnące i zgrab- 
ne — natomiast modna biżuterja 
jest we wszystkich szczegółach 
ociężała i wielka, Branzoletki, o- 
taczające delikatną kiść pięknej 
kobiety,  przypominałyby raczej 
szerokie, ciężkie więzy, gdyby cy- 
zelacja i kolorowe kamienie nie 
wyciskały na nich  piętna biżu- 
terji Nasz drobny szkic przedsta- 
wia kilka nowoczesnych, bardzo 
pięknych branzolet i pierścieni, 
wykazujących przepiękną robotę 
złotniczą. 


Modne fańce 
Co uchwalił międzyna- 
rodowy kongres tance 
mistrzów w Paryżu 


Międzynarodowy kongres tanc- 
mistrzów odbył się w Paryżu. Na 
kongresie ustalono tańce, które 
mają być modne na nadchodzący 
sezon jesienno - zimowy. 


A więc taniec „chips i chops", 
mieszanina kroków i figur sam- 
by, jaw'y i foxtrotta. Dalej: „la 
trebla", taniec raczej sceniczny, 
bardzo trudny do wyuczenia. Tak 
samo „la verdamandoise" trudna 
do odtańczenia, o ile nie posiada 
się talentu choreograficznego, O- 
bydwa te tańce mało mają wido- 
ków powodzenia. Natomiast wiel- 
kie powodzenie rokują „twisto= 
wi, który drogą na Amerykę i 
Anglję przybywa teraz po latach 
kilku do Paryża, Jest to taniec 
salonowy, spokojny, przypomina 
kroki tanga i kontynuuje jego ru- 
chy w ten sposób, że wyraża fa- 
listość tańca i płynność kroków. 

Dotychczasowe tańce: blues, 
foxtrott, tango i walc angielski u- 
trzymują się nadal. 


Gimnazjum Humanistyczne Męskie 


I. KACENELSONA 


Cegielniana 28, tel. 51-79. 


Kancelarja 
11—2 i od 5—6 


przyjmuję zapisy uczniów codziennie od godz. 


DYREKCJA 


8 kl. Gimnazjum Zeńskie 


EUG. JASZUNSKIEJ - ZELIGMANOWEJ | 


| 


ul. Południowa 18, tel. 65-82, 
Zgłoszenia nowych uczenic przyjmuje sekretarjat codzien- 


nie od godz. 10—12 i od godz. 5—7 wiecz. 


Egzamina wstępne systemem lekcyjnym od 4.IX, r. b. 
Przy gimnazjum „Dom Milusińskich* prowadzony 


systemem Montessori. 
Cały lokal szkolny świeżo odrestaurowany. 


540—4 


I | 


"Pot zabija czar kobiety 


DIN o 


- piůnny niezawodny 
ŚRODEK OD POTU 


Opatentówany przez Urząd wynalazków 
Pzeczypospolitej Polskiej za Nr. 6944, jako 
ost tnie słowo chemji kosmetycznej w dobie 
he ref, 


UR 
ATAL 
DDD 
EER ELIN 


uwalnia bezpowrotnie od pocenia 
się pachy, ręce i nogi. 


usuwa radykalnie niemiłą woń potu, 
zapobieda poceniu się pod pachami 
chroni więc suknie w tych miejscach 
ad plamienia, 
ochrania obuwie i 
zniszczenia. 

SAF LM || nie wywołuje żadnych objawów ubo= 
Kobe ULU cznych; pi alląt >, dla A jg 
MAE iest to płyn, więc wchłania sie 
UR HLE szybko przez skórę, co mu daje 
znaczną przewagę nad proszkami. 


'orzedaż w perfumerjach, skt apte i aptekach. 


ETAR 


pończochy od 


— ot żę) NATPIS 
f >» 


OGŁOSZENIE.. 


Wydział Zasobów Dyrekcji Kolei Państwowych 
Ww Winie ogłasza na dzień 7-:go września rf. b. 
przetirz publiczny pisemny na dostawę w ciągu 
okrost rocznego do użytku Dyrekcji nitów żelaznych 
kotlo'rych i przedmiotów faiansowych. 

Warunki przetargu, oraz ilości, podlegające do- 
starczeniu wyżej wymienionych nitów i przedmiotów 
są do przejrzenia w dziale zakupów Wydziału Za- 
sobów Dyrekcji w Wilnie przy ul. Słowackiego Nr. 2, 
lll piętro, pokój Nr. 40. 

tofniacje udziela się w dnie urzędowe od 
driny 13 do 14. 7529—2 


Ogloszenie. 


Magistrat m. Łodzi ogłasza 
na dostawę dla potrzeb instytucyj 
skich: 

300 sztuk kocy, 

200 kilogramów pierza I-go gatunku, 

20) sztuk materaców. 

Oferty uprasza się składać w Wydzia- 
le Gospodarczym, Plac Wolności Nr. 14, 
pokój Nr. 36 w terminie do dnia 25 
sierpnia 1928 roku. 

Wzory kocy i pierza uprasza się na- 
desłać równocześnie z ofertą, natomiast 
wzory materaców obejrzane zostaną na 


miejscu wskazanem przez oierentów. 
7473—3 


konkurs 
miej- 


Baczność, Fryzjerzy 
Woda kolońska i kwi towa kg. od Zł. 8.2 
„Vegetal“ RA T: I- 
„Mydło do golenia „Oro“ „ 
Brylantyna „ 3.40 


Narzędzia fryzjerskie stalowe i platerowane po 
cenach fabry cznych 
yo w 


J.ORUKER, Zawadzka II 


ng NREORORERCE POD 


ciim 
H e 


E AE TNK A 


miesięczna „Głosu F Polskiego" ze wszystkimi wszystkimi dodatkami wy- 


Frenum ierata 


ada 


Redaktor: Gustaw Wassercug, 


daktór 


Klinger 


Choroby wene- 
ryczne skórne 
i włosów 
Leczenie lam- 
pa kwarcową 
Andrzeja nr. 2 
Tel 32-28. 


|| Godziny przyjęć 


od 1.30-2.30 dia Pań 

o0d6—38 dla Panów 

W niedziele i świę- 
ta od 10—12 


Dr. med. 


| LUBICZ 


Cegielniana 43 
Tel. 41-32. 
powrócił, 
Specjalista chorób 
skórnych, wene- 
rycznych 1 moczo- 
płciowych. Naświe 
tlanie lampą kwar- 
cową. 
Przyjmuje od g „8. 
do 10 rano i od 
5—b5 wiecz. 
Dla pań od 5—5 
oddzielna pocze- 
kalnia. 


Dr. med. 


SUSZEC ©: 


akuszer-ginekolog 


Zachodnia 62 
(Cegielniana 23) 
Telef. 29-52, 
powrócił 


Przyjmuje od 9— 
10 i od 5—7. 362- 


r. med. 


| pelt 


wyjechal. 


DoKtór 


Wałkowyski 


powrócił 


© |Begielniana 25 


tel. 26-87 
Choroby skórne 
i weneryczne. 
Leczenie lampą 

kwarcową. 

Przyjmuje od godz 
8 — 10 r. 12 —2 
i 4— 8 w. 

w niedziele i świę 
ta od 9 —1, 
Dla pań od4 — 5. 
Oddzielna 
poczekalnia 


E, Sommentery 


choroby skórne 
i weneryczne 


powrócił 


-Zielona 8A 


od 12,50 — 1.50 
iod 4 — 6.50 


Lekarz-dontysta 


Jakób 


Rotenberg 


powrócił 
Piotrkowska 79 
(Ila brama) 


Al. Kościuszki 22 
lp, zł 
tel. 64-24, 


GIGI 


nosi w Łodzi zł, 4.50, za odnoszenie — 40 groszy; 
ŝylkg pocztową w kraju — zł, 5,—; zagranicę — 


Wydawca: 


21.VII — GŁOS POLSKI — 1925 


ZEK Zam 


Kino Spół, Prac. Państw, 


Sienkiewicza 40. 


KINO w OGRODZIE 


Od wtorku 21 da poniedziałku 27 
sierpnia włącznie. 


NOG przód Miljarderki 


(Księżniczka dolarów) 
Tysiąc przygód amerykańskiej mi- 
ljarderki. W rolach głównych: 
LIARA HAID jako Księżniczka do- 
larów i Telefonistka oraz Georg 

Alexander i Zygfryd Arno» 


Z powodu remontu kina, przedsta- 
wienia odbywają się w OGRODZIE 
o godz. 7.50 i 9.500 wiecz. 


Nastepny program- 3 
„Pani ministrowa 
w Macegojnii* 


Freblanka 


potrzebna do szkoły. Pożądana 
znajomość systemu „MONTESSO- 
RI“ i muzyki. Oferty piśmienne: 
Południowa nr. 18, Gimnazjum 
Zeńskie. 541—3 


SKŁAD FUTER 
i Zakład Kuśnierski 


J. SZWARCMAN 


Narutowicza 42 (sklep fronto wy) 
Telef. 66 31 
poleca gotowe futra damskie i męskie 
oraz skórki pojedyńcze wszelkiego ro- 
dzajn, po cenach przystępnych, na do- 
godnych warunkach. 


Obejrzenie nie obowiązuje do kupną. 
P.P. krawcom udzielam rabatu! 


akt. Do akt, 

Nr. 556-1927 r. | M 699-1998 r 
Ogłoszenie. Ogłoszenie. 
Komornik przy Komornik przy 
Sądzie Okręgo- | Sądzie  Okręxo- 


wym w Łodzi. To- 


WIELE Łodzi, masz Chorzelski, 


Tomasz t zamieszkały w Ło- 
Chorzelski, dzi, przy ul. Kon-, 
zamieszkały w | Stantynowskiej 5, 
Łodzi, przy ul ona za 
z * | sadzie art, 1059 U. 
Konstantynow- | p, C, ogłasza, że 


w dn, 50 sierpnia 
1928 r. od g. 10 r. 
we wsi Tuszyrnek 
Majoracki gm. Kru 
SZÓW, 
vdbędzie się sprze- 
daż z przetargu 
publicznego rucho- 


t 
| 
skiej 5, na zasa- 
dzie art. 1030 U. 
P, C. ogłasza, 
że w dniu 30 
sierpnia 1928 r. 
od godz. 10 rano 
we wsi Jędrzejo- 


wie, gm. Wiski- | osei, maložącyen | Dg 
tno, odbę- lewskiedo, 
dzie się sprze- | iskładających się 
daż z przetargu z TRN 
publicznego tu- | Saor 


chomości nale- 

żących do Jaku- 
ba Reisfelda, 

i składających 


Łódź, dn.25.VIL23 r 
Komornik: 
T. Chorzelski, 


gm. Puczniew 

odbędzie się 
sprzedaż z prze- 
targu publicznego 


się z 30.000 sztuk 
cegły, < > 28-1925 r 
oszacowanej Osłoszenie. 
na sumę zł. 1.100 5 ; 
Łódź, d VI 28r. | Komornik przy 
Komoriik | Sądzie WR: 
wym w Łodzi 
T. Charzelski, | Tomasz Chorzel: 
ski, zam. w Łodzi 
przy ui. Konstan- 
NZ R | > tynowskiej 5, na za 
Ogłoszenie sądzie > 1050 U. 
P, C. ogłasza. że 
MA przy yw dn. 51 sierpnia 
Sądzie È dzić £0- » 1928 r, od 10 r. 
ramase Chorzel R WEW ZY ORO 
P) 


By” % p. Łodzi 
przy ul. Konstan- 


tynowskiej 5. f 
ruchomości. nale 
AA aiia park żących go rei 
` x ; ja Bondaruka 
Cyw. oślasza, że ; ; Skłądających się 


w dniu 51 sierpnia 


podaje do wiadomości, że budżet Gminy na 


ZARZĄD 


Gminy Wyznaniowej Żydowskiej w Łodzi 


1928 rok zo» 


staje wyłożony, stosownie do istniejących przepisów do 
przeglądu w przeciągu 8-miu dni, t. j. od dnia 21 do dnia 


29 „sierpnia 


włącznie w kancelarji 


Gminy przy Pl, Wol- 


ności Nr. 6, w godz. od 10-ej do l2-ej w południe. 
Zażalenia przyjmowane będą do dnia 7-g0o września 
r. b. włącznie. Późniejsze zażalenia uwzględniane nie będą. 


Łódź, dnia 20 sierpnia 1928 r, 


ensjonai „Zzdrowieć 
na Wiśniowej Górze 


W r. b. zostały 
słoneczne, 
Ki, światło eleKtryczne, plactennisowy, 
kuchnia prowadzona pod kierownictwem sił tachowych, Ceny- , umiarkowane, 
udziela się na miejscu, 


Intormacji 


wprowadzone liczne i znaczne ulepszenia, jak to: 
komfortowo urządzone pokoje, wspólna sała do rozrywek, łazieme= 


GIMNAZJUM M 
L. SZARINA, w Łodzi 


Piotrkowska I8. 


Egzaminy wstępne rozpoczną się w czwartek, 50-go sierpnia, 


Zapisy nowowstępujących uczniów 
zjum eodz, od godz. 10 do 12i od godz. 


ĘSKIE 


przyjmuje kancelarja gimna- 
6 do § wiecz, e: 


(5. Rapaporta) 


poleca Kilka wolnych 
miejsc na sezon ostatni. 


piękne, 
radjo i t,d. Wykwintna 
528— 1 


Do akt. 
N 5058-1928 r, 


Ogłoszenie. 


Komornik przy 
Sądzie hs Eg 
wym w Łodzi 
Tomasz Chorzel 
ski 
mieszkały w Łodzi 
przy ul, Kostate 
tynowskiej 5 na za 
sadzie art.1050 U. 
P. C,, ogłasza, 
że w dniu 29 
sierpnia 1928 r, 
od g. t0 rano, 
we wsi Nowy 
Bronisin, dm. Wis 
kitno 
odbędzie się sprze 
daż przez "licyta- 
cję rucho- 
mości należących 
do Zofji i Józata 
małż Kraska 
i składających się 
z krowy 
oszacowanych na 
sumę zł. 500— 
Łódź, d.27, VII 28 r. 


Komornik: 
T. Chorzelski 


Do Pó 
. 52-1928 r, 


Ozta 


Komornik przy 
Sądzie Okręğo- 
wym w Łodzi, 
Tomasz Chorzei - 
ski 
zam w Łodzi, 
przy ul. Konstan. 
tynowskiej 5, 
na zasą* 
dzie art. 1050 U. P 
C., ogłaszą. że w 
dniu 50 sierpnia 
1923 r. od godz. 10 
rano w Rudzie Paa 
bjaniekiej 
odbędzie się sprze 
daż przez licy- 
tację ruchomości 
należących do 
Adolfa Obermana 
Spadkobiercy 
i składających się 
z krowy i bryki 
ciężarowej 
oszacowanych na 

sumę Zł. 550.— 
Łódź, d.27VII.28 r. 
Komornik: 


T. Chorzelski, 


| 


kż akt, 
Ne 51-1923 r. 
Ogłoszenie. 
Komornik przy 
Sądzie  Okręgo- 
wym w Łodzi, To- 
masz Chorzelski, 
zamieszkały w Ło- 
dzi, przy ul, Kon- 
stantynowskiej | 
na zasadzie art, 
1050U. P. C, ogła- 
sza, że w dniu 50 4 
sierpnia 1928 r. 
od godz. 10 rano 
w Rudzie Pabja- 
nickiej, 
odbędzie się 


` sprzedaż Z prze- 


targa publicznego 
ruchomości, nale- 
żących do Adolfa 
Obermana Spad- 
kobiercy 
í składających się 
z rolwagi i 50 kg. 
barwnika, 
oszacowanych na 
sumę zł. 550.— 
Łódź, d, 27.VI1 28 r, 
Komornik 
T. Chorzelski 


Jedną 


sale fabryczna 


wielkości 30 — 
40 m? niedaleko 
śródmieścia 
poszukujemy. 
Oterty sub „U. W. 
250 * do biura ogło- 
szeń Fuchsa, Łódź, 
Piotrkowska 50. 


Dr. med. 
Zygmunt 


Datyner 


Urolog. 


Choroby nerek, pe- 
cherza i dróg mo- 
czowych. 
Przyjmuje od 1—2 
rod 6—8 w. 
Piramowicza 11 
sdawn, Ulgińska), 
Tel. 45-95. 


= 


19238 r. od godz, i0 
rano, we wsi Ole» 
chowie, gm. Wise 
kitno 
odbędzie sięsprze- 
daż z przetargu 
publicznego 
ruchomości, 
należących do 
Andrzeja i labelji 
małż. Kebsch, 
i składających się z 
2 krów, klaczy, 5 
wozów roboczych 
bryczki ı 15 kóp 
RAE 1 żyta 
oszacowanych na 
sumę Zł. 35,450.— 


Łódż, dn 25.V1128 r 


komoran 
„ Chorzelski, 


RA ed 
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z krowy i jałowicy 

oszacowanych na 
sumę zł, 600.— 

Łódź, d. 16.VII.28r. 
Komornik: 

T. Chorzelski. 


Młodszy i starszy || 


Spawacz 


potrzebni. 
Zgłaszać się: 
Szczycki, 
kowska 44. 


laga 


Piotr- | iš 


Tow. Szerz, Pracy Zawodowej 
wśród Kobiet żyd. w Łodzi, 


Wólczańska 21. Tel, 67-15 4 


Przyjmuje zapisy na 


1. Krawiectwo; 

2. Szwactwo; 

3, Ręczne roboty; 

4. Ondulacje i Manicure; f 
5, Maszynowy haft artystyczny 2 


j Informacji udziela sekretarjat 
od godz. 3—1 r, i od 5-7 wiecz, 


. 


R || Przynowąka X 1 (Baig tý). 
Ogłoszenie za wiersz milimetrowy | i szpalto 


> 
= 


Ogłoszenia roae 


KUPNO i SPRZEDAŻ 


boże kia 


POKÓJ 

pz czeczotowy z zewnątrz, we- 
waątrz polerowany do sprzedania. Ale- 
ksandrowska 95, Wesoły. * — 
e | m i m m i ki m M 
SPRZEDAM 

fortepian natychmiast, 6-40_ Sierpnia 
N: 76, od 9—12 i od 5—7. E. Siedle» 
cka, 521—5 


fosan | MIESZKANIA) 


POSZUKUJĘ 
pokoju bez mebli z oddzielnem wejściem 
Oferty pod „H.*M.* : do- admin. niniej- 
szego pisma. 


GIEŁDA PRACY 


POTRZEBNA 
inteligentna panienka do dzieci Macao 
nia 76 m. 6. 478—2 


—| 


14 


p m p m ję | m” ię m km” 
PRZYRODNIK 

z dyplomem nauczycielskim przyjmie 
posadę w prywatnem gimnazjum lub 
seminarjum. Ł oferty pod „Dyplom 


do „administracji _„Głosu* 2 


POTRZEBNY 

ROEE do ślusarni. Ul. Kilińskiego 

—i 

ZDOLNI 

ślusarze na roboty budowlane i gięte 

oraz chłopcy do terminu mogą się 

zgłosić: ul. Gdańska 162, w ślusarni, 
520—2 


GOńCÓW 

z własnymi rowerami i krawców po- 
szukuje „Pogotowie Krawieckie Kier- 
szat, Zeromskiego 91. 5355—1 


+- INTELIGENTNA 


rodzina żydowska przyjmie 2-ch uczni 
z całodziennem utrzymaniem, dobra 
opieka, Warszawa, Złota 65a, m. że 

i 7—5 


CHCESZ: OTRZYMAĆ , POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursa fachowe kore - 
spondencyjne prot. Sekułowicza, War- 
szawa, Zórawia 42, Kursa wyuczają 

listownie: . buchalterji, rachiukOWOŚCi 
kupieckiej, < korespondencji handlowej 
stenografji, nauki handlu, - prawa, kali» 
grafji. pisania na maszynach, towaro- 
znawstwa, angielskiego,- trancuskiego 
niemieckiego, pisowni, tortografji). Po 
ukończeniu : Swiadectwo. j CIĘ pro- 


spektów, '* 7022— 


; ZAGU DOKUMENTY > 4 


. : ZGUBIONO - 
świadectwo fabryczne ` od paszportu. 
wydane przez - tabrykę :: Poznańskiego 
na vazwisko Antoniny Adamczy k, zam. 


519— 


TŁ: UE A 


1 strona I wtekście 40 groszy, Strona 5 szpalt. — Nekrologi 50 gr. ste. 9.03 sasalt _ Nadostane 
po tekście 30 gr. strona 5 szpalt. — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt, — „Osłoszeala zarę, 


| czynowe i zaśłubinowe 10 zlot. — Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 prog. zad 


zagranicznych 


-Wvdawnictwo Powszechne“, sp. z ogr. odp: 


o 100 orocent drożej. 


W drukarni 


tea 


„Głosu Polskiego*, Piotrkowska 86. 


